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rychodzi codziennie o godzinie 4 po
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■Vc Lwowie, Czwartek dnia 11. Kwietnia 1878, R o k  X X 1 1 .

* Belgii i 8zwsje.*xii . - • • f tf to n t . 
*  I „ WJceh, Tnrtiji i księt. N ed-J- j
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BIBŁIOTEEII
teatrów amatorskich,

a mianowicie:

Nowożeńcy, 
Kalosze,
K aprys,
Przezorna mama
Na wędkę, 
Spudłowali i 
Pan Damazy.

Pfaiium rrati całoroczna na Biblioteki; 
teatrów amatorskich wynosi z przesyłką 

ro znit, lO  złr
półrocznie . t t  „
kwartalnie 3 „

Kto i na drugie półrocze abonuje, do­
płaca t y l k o  4  złr.
f  K t o  abonuje przez trzy kwartały, płaci 
za czwarty tylko 1 złr.

Prenumeratę nadesłać można wprost

f r o o & r w f c lo  1 e g l o i a e n l a  |ąrsśyiM M sj% 
We L W O W IE blAro administracji „Gaz 

Narodowej* P la c  H a lic k i w pa łacu  « •
U ł a a l e c k l c k .  Ogłoszenia w PARYŻU przyj­
muje wyłącznie dla .G azety  N ar.“ ajencja pan 
Adama, Correfonr de la Croiz, Bongo 3. prennme- 
ratę  aaś p. pułkownik  Bączkowski, Fanboug, Poi* 
wsnniere 33. W  W IEDNIU pp. Haaeenatein 6t Yuglw. 
nr. 10 WallfiBchgasse. A. Oppelik S tadt, Stubenbaslei 
3. B otter e t Cm. I. Rienaargaase 13 i G. L. D anhsi sś 
Cm. 1. M aximilianstraaae 8. W  FRANKFURCIE; n s : 
tlenem  w H am burga pp. H aaseastein e t Yoglcr.

OGŁOSZENIA przyjm ują się za op ła ta  6 e e r t r  
od miejeca eb jęto lci jednego wiersza drobnym 
kiezn. L isty  reklamacyjne nieopieezątnowam 
ulegają frankowanie. M anuskrypta drobna
sw racają się, leoz byw ają niaceaone.

MMBBłaaaBMBmiHraMta

B y s t r z o n o w s k i w© L w o w ie ,  
u l i c a  H a l i c k a  l .  1 8 ,

poleca

PARASOLKI,
WACHLARZE

w  n a jw ię k s zy m  w y b o rze .

Rękawiczki pragskie
na 1 i 2 guziki

V

para 1 zł.
Łaskawe zamówienia

S za lik i damskie w najnowszym guście od 30 ct. do 8 zł. 
K o łn ie rzyk i damskie szt. 20, 25, 30 40 ct., w garniturach 50, 

60, 80 ct., 1 zł. 1.50 di 4 zł.
K o łn ie rzyk i, inanszety, k raw aty , jz a lik i męzkie. 
W e lo n y  gazowe i różne modne także w łokciu.
W o d a  prawdziwa ko lońska podw. flakon 25, 50 ct , 1, 2, 3 '“ zł. 
P crfam erje  angielskie flakon od ct. 50 do 15 zł. M ydło od 

ct. 5 do zł. 1.50.
P araso le  jedw abne od 4 do 12 zł., wełniane po zł. 1.40,'1.89/  i , 

2.50, 3 do 5 zł.
P rzybo ry  do kraw ieczyzny, zaczęte roboty na kanwie i suknie. 
G uzik i pasm anteryjne kokosowe, rogowe, złote, srebne etair

de lain Iris.
z prowincji odsełam odwrotną pocztą. 2298 1 - 6

W  realności Młocki ch,
ulica Sakramentek 1. 5, jest

cl o  w y  l i a j  ę c i a
od. 1. m aja  1878 r . :

1. Obszerna willa, składająca się z 2. 
salonów, 2 większych a 7 mniejszyoh pokoji, 
przedpokoju, werandy oszklonej, kuchni, pi­
wnic, strychu, odrębną całość stanowiąca

2. W  oficynach na dole 5 pokoji, przed­
pokój, knchnia, spiżarnia, strych i piwnica.

Bliższa wiadomość n właścicielki w o 
flcynach, na Iszem piętrze. 2280 1 3

T y l k o
zł. 30 ct.

otrzyma się kompletnych 17 roman< 
sów przez 0 . F. Berg i Theodor Scheibe 
w 23 tomach, broszurowane, każdy tom 
przeszło 100 stronnic. Zamówieni- pod 
K f ic h  e r*  do Annonceą- E ip e lit io n  

Rotter &  Co. w e  W ied n iu , Rie- 
merstr&sse. W ysyłka za zaliczeniem' lnb 
nadosłaniem gotówki. 1992 2 4

Opakowanie bezpłatne.

|jlj ,J u (Yift 1 a7a r. potrzsksg  j e a t

f m  O t ' £ € *  f l l i / t

do dużej gorzelni. 
Kazimierzndzieli 

w ie o. p Mielec.

Bliższych szczegółów 
W ójcicki w Chorzało- 

3233 4 - 6

=KM= Z Z I 0 1 0 f

' Vr *
do Wydawnictwa . 
„Gazety Narodowej

lub do Administracji

H E W R & L 6 I I
w nzelk ie  c ie rp ie n ia  nerw ow e w jednei 
chwili ustępują po użyciu pigułek anti-ne- 
wraglijnycli In a  Cronicr. Skład w Paryżu 
w aptece p. Lerasseur. rue della Monnaie,'2r 
w Krakowie w sptece p. Tranczyńskiego przy 
ulicy Florjnńskiej — we Lwowie w aptee-
S Piotra Ułkolasch. W  Warszawie w skła- 

i th  materiałów aptecznych, pp Ferd. Aug 
Gall, go i J.. Mrozowskiego. 1844 2 —?

M i t r h ó t r / i i
t  lanego żelaza

nadzwyczajnej trw ałości, wielkiej lekko­
ści i d*der pięknej a rch itek t.u  icznej 
skuteczności, dostarcza w rozm aitych 
kolorach, glazarowane lub asfaltowane

A .  G r o g e r ,
VI. Engelgaste 1, we Wiedniu.

N A  Ś W IĘ T A !!!
W . M arszałk ie w icz

we Lwowie, ul. Krakowska 6.
poleca najobficiej w najcelniejsze tow ary zaopatrzony

H an del tow arów  korzennych
cukier, kawę, herbatę, ram y, owoce południow e, sery, 
oliw ę nicejską, korzenie itp . W in a  węgierskie, anstrjac.kie i 
inne w największym wyborze. R ozolisy  łańcuckie. Ł ik w o ry  am ster­
damskie. gdaóskie, tryesteóskie i inne. W odę ko lońską  prawdziwą-. 
P iw a  k a rw iń sk ie  butelkowe itd. 2230 5 8

D r o ż d ż e  p r a s o w a n e  w i e d e ń s k i e
niezawodne, co dzień świeże. " M S  

Szczegółowe cenniki rozsyłam na żądanie gratis. Łaskawym odbior­
com od zł. 50 wyżej a za gotówkę, rozsyłam zakupione n mnie towary 
własnym kosztem do każdej wskazanej mi stacji kolei galicyjskich.

M A l T T O N I E G O
i k  •  n a j c z y s t s z y

szczaw alkaliczny,
1 najlepiej przez lekarzy poleooąw w chorobach organów oddechowych i trawienii 

niemniej j  zo napój w każdej porze dnia. 1929 2—li
H enryk JWaltoni, K arlsbad ', ______

■ c o o o o o o o o o o o o o o o
O  - ________ i

a s t m y
D usahość, G h ry b ta , K a ta re  z ad aw n io  
ne  wszelkie cierpienia kanałów oddecho­
wych, ustępują szybko i niezawodnie po 
uiycin K o re k  a tia a tm a ty c z n y c h  p 
Lęyaseaar. aptekarza, 19rUe de la Monnanie 
w P ary in . .

Dostać móżna we Lwowie W apteeo p, 
M ikolascha; w Krakowie w aptece p. Kul- 
lak. W Warszawie w składach aptecznych 
m aL rja‘ów pp. Ferd. Ang. Gallego i Lndwika 
Spiessa. 1872 2 -  ?

Zupełnie nieprzemakalne menżykowy
na wiosnę, i p ł a s z c z e  d o  p o d r ó ż y  z  k a p u z ą ,

z najlepszej, styryjskiej wełny czystej, w naturaluym kolorze, siwe lub brunatno:
Płaszcz dla turystów  z k a p u z ą ................................................. 7 zł. — ct.

„ do polowania lub podróży . . . . 10 „ 50 „
Piękny m ę ż y k ó w ............................................................................12 „ — „
Taki sam z grubej m aterji . . . , . . 16 „ — „
Jupka lub S a c c o ........................................................................... 10 do 15 zł.
Modne paleto d a m s k ie ..................................................................10 zł.
Pięknie zrobiony mężyków damski . . . . 12 zł.
Taki sam z najlepszej m aterji, elegancki . . . 16 do 20 zl.

1M*= ufcnnrfn-r wsTUltctcn gatunków materji dostarczam za zalicze­
niem rychło.

Dr. Pattisona

Wata goścowa
uśmierza i leczy ssaybko

gościec i reumatyzm
wszelkiego rodzaju, it to : bole w 
twarzy, piersiach, szyi i zębach, 
gościec w rękach, kolanach, rwanie 
w członkach, grzbiecie i biodrach. 

W pakietach po 70 ct. i 40 ct. 
W e  Lwowie do nabcia w apt 

Z y g m .  H a c k e r a ,  pod „srebrnym 
orłem“. 1911 5—8

m
poleca

0 O O O O O

F .  IW. K r ó l ik o w s k i
swój ś» eiemi towarami zaopatrzony

Mayaxyn kolonialnych towarów>
szczególnie zwraca uwagę na odleżałe naturalne

2250 3 -  ?

tudzież

Ma francuska z solu]
Dodłuflr Drzemau W ill. Lsa. V

1931 2 - 8
Johann Gunzberg,

Tuchwaarenhandlang w Graz (Styrja).

I F  M h t  P a r y
| r  H u la 16. m aja  b. r. odejdzie z W iedn ia  

pociąg towarzyski do Paryża  po ceuach jazdy  
zn iionyck t. j. I I. k la są 60 zl., I I I .  k l. 40 zt. 
tam  i na powrót. W ażność biletu na dni 30,
pow rót którym bądż pociągiem .

P ro g ram y  i certyfikaty do tej podróży wydaje
biuro wywiadowcze i oyloszeń ,1. 
Malińskiego we MjWOWie> ulica K a ro la  
L u d w ik a  i. 7 . 2141 2 - 3

podług przepisu Will. Lee, 
najlepszej jakości utrzymuje na 

składzie
A p t e k a  p o d  G w ia z d ą

PIOTRA MIKOLASCHA
0  2069 w e  'L w o w i e .  2 - ?

O o o o o o

Podziękowanie.
Mamy zaszczyt szanownym pp. naczel­

nikom stacji na przestrzeni kolei żelaznej 
c. k. uprz Karola Ludwika złożyć publi­
czne podziękowanie za ich łaskawy współ­
udział czynny w zbieranin składek dobro­
wolnych na wybndowanie kościoła i szkoły 
w Podwołeczyskach, stacji międzynarodowej 
na tejże kolei, a mianowicie stacja Kraków, 
która złożyła 10 zł. 40 ct., Krasne 5 zt., 
P o łłe inę  2 zł. 70 ct., Rzeszów: p. Inżynier 
Oely 10 zł. a reszta panowie Inżyn. 3 zł. 
zaś p. budowniczy i Inżynier Józef Olszań- 
sjri wyrobionem staraniem i nadzwyczaj gu­
stownym planem kościoła i kosztorysn o- 
hego, najznakomieiej przyczynił się do u- 
ikutecm ienia naszego oaln i istotnie jako 
badowniczr i technik na wszelką wziętoić 

uznanie zasługuje. Cześć łaskawym daw- 
tm !

Mamy nadzieję, ie  inne stacje na prze­
strzeni całej kolei Karola Lndwika niao- 
mietzkają nas składkami i współudziałem 

pierać, aby to dzieło tak niezbędne dis 
zamieszkały eh w stacji w Podwołoczyskach 
urzędników i służby kolejowej dla której 
się te budowy tworzą, najspieszniej do po- 
żądaiego ukończenia doprowadzone zostały.

Z kom itetu budowy kościoła i szkoły. 
Podwołoczyska d. 4. marca 1878. 

L u d w i k  S z e r s z n i k ,
przewodniczący komitetu w imienia 

członków komitetu.

M i o d y  c z ł o w i e k ,  żonaty, bez­
dzietny, 30 la t mający, od 7 la t zostający 
w służbie, postukuje od 1. lnb 1-6. lipea 
posady 2031 1— 1

L e ś n i c z e g o

lu b  o g r o d n i k a 9
I albo obie razem. Tatowy złożył dobrze 
I egzamin leśniczowski na techniczaego po- 
Hmocnika i jest przytem zdolnym o g r o -  
1 d n i k i e u t .  Łaskawe zlecenia pod E . 

1669 do Annonzen-Ezpedition do R a *  
d o l f  M o o i e  w e  W i e d n i a .

CHA .
2 - ?  O

o o O

150 do 200 sosen
materjałowych od 18 do 25 cali grubości, 
8 do 10 aążni długości do sprzedania, 
ćwierć mili od stacji kolejowej a od Lwo­
wa 2 mile. Wiadomość u portjera w lio- 
tein Langa. 2307 1—2

„  przy Krakowskiej l, 15.
Przy nadchodzących świętach ma zaszczyt zawiadomić Szanowną 

P. T. Publiczność, iż tak jak co roku tak i teraz ma wielki zapas 
rozmaitych wędlin, jako to : szynek, k ie łbas polskich i 
suchych w rozmaitych gatnnkach, salam i, ozory, polęd­
wica, szpouderki wędzone, cielęciny wędzone i 
świeże, prosięta bite i pieczone. Wszystkie artykuły w 
najlepszych gatunkach i po cenie najumiarkowańszej. Wszelkie zamó­
wienia na prowincję uskuteczniają się odwrotną pocztą za zaliczką, 
w większej ilości koleją.

3DC5f- Ś w i e ż e  d o m o w e

H 
S

I
N 
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X
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Ważne ogłoszenie i polecenie!
D r . K ie s o w a  a n g s b u r g s k a

E s e n c j e  ż y c i a
szczególnie przeciw f e b r z e *  c i e r p i e n i o m  ż o ł ą d k a  i  s p o d n i c h  
c z ę ś c i a c h ,  od ■ wielu la t wypróbowaną i zachwaloną, dostać można zawsze

w świeżym zapasie w danym razie.
we Lw ow ie  n Jakóba Beisera, apt.

„ n P iotra Mikolascha „
„ u Zygm. Rnckera „

w CZERNI0WCACH F.Golichowski apt. 
w KRAKOWIE n M. Jawornickiego, 

u W. Redyka, apt.,

2183 1 1 -2 4  
w BOCHNI u Franciszka Reiea, „ 
w TARNOWIE u A. Tenczyna, apt., 
w RZESZOWIE n J . Schaitera i Sp., 
w TARNOPOLU u F. Jamrogiewicza 
w SAMBORZE u P. Geilhofera apt., 
w STRYJU u Jnliana Zagórskiego,

w KOŁÓMYJI u Jana Sidorowicza, apt. w STANISŁAWOWIE u F. Stechera

świąteczne pieczywa
dostać można przy ulicy Krakowskiej pod 1. 80 i 81, Isóe piętro, 

po cenach najtańszych.
2294 2 - 3

Wdowa.
w średnim wieku, posiadająca ję ­
zyk polski i niemiecki, poszukuje 
umieszczenia w miejscu lub za gra­
nicą u kawalera lub wdowca, do 
^arz^du domu lub do towarzystwa 
do wód. Bliższa wiadomość pod 
Adresem K- GL 
Lwów.

poste restante
2308 1—6

Dr. Ant. St. Bergera

is-Anp
tychże rozpoznawanie i spo.ób lecze­
nia, _ popnlarnie skreślił dla użytku 
redziców, opiekunów, zakładów i t. p.

Dzieło powyższe jako praktyczny 
poradnik lekarski wobec grasnjącej 
obecnie epidemii zasługuje na naj­
szersze rozpowszechnienie. Cena 50 
ct., w oprawie TO ct. Z prowincji 
należy dołączyć 15 centów na koszta 
p m sy łk i. 2131 12—12

K sięgarnia Polska
L w ó w ,  14, p la c  H alick i.

L. 3423.

Obwieszczenie licytacji.
celem wydzierżawienia przysługującego funduszowi religijnemu Uszew- 
skiemu prawa wyrobu i wyłącznego wyszynku trunków propina- 
cyjnych w Siedliskach Jezuickich na czas od 1. października 1878 
do końca września 1883, odbędzie się dnia 29. kwietnia 1878 w c. k.
Dyrekcji lasów i domen w Bolechowie publiczna licytacja za pomocą galizischen Forst

ofert pisemnych.

behufs Verpachtung des der Religionsfonds Herrschaft Uszew in Sie­
dliska Jezuickie zustehenden Rechtesder Erzeugung und des ausschlies- 
lichen Ausschank-Rechteś geistiger Getr&nke auf die Zeit vom 1. Oktober 
1878 bis 30. September 1883, wird am 29. April 1878 bei der k. k.

TT, i und Domaenen Direktion zu Bolechow eine schrift-

Główae w arnnki licytacji i dzierżawy.
1. Czynsz dzierżawny opłacać należy w równych miesięcznych 

ratach z góry.
2. Kaucję dzierżawną złożyć należy w wysokości półrocznego 

czynszu dzierżawnego w dniach 14 wraz z dokumentem kaucyjnym 
notarjalnie lub sądownie legalizowanym; kaucji hipotecznej nie przyj­
muje się.

3. Opustu lub zniżenia czynszu pod żadnym warunkiem nie do­
zwala się i dzierżawca zrzeka się zastosowania środków prawnych 
§. 934 ust. cyw. z tytnłu ukrzywdzenia nad połowę wartości.

4. Licytacja odbędzie się za pomocy pisemnych ofert, które za­
wierać mają wadjum 10% ceny ofiarowanej — okres, przedmiot dzie­
rżawy, czynsz ofiarowany liczbami i słowami, miejsce stałego zamie­
szkania, dalej wyraźne oświadczenie, że oferentowi warunki dzierżawy 
i licytacji dokładnie są znane i że się takowym bezwaruukowo pod­
daje. Oferty oznaczone jako „oferty na dzierżawę prawa propinacji w 
Siedliskach* wnieść należy najdalej do dnia 29. kwietnia 1878 do go­
dziny lOej przed południem do c. k. Dyrekcji lasów i domen w Bo 
lechowie.

5. Akt licytacji obowiązuje oferenta od chwili wniesienia oferty, 
fundusz religijny zaś od dnia doręczenia zawiadomienia dzierżawcy, 
że ofertę jego przyjęto i oferent zrzeka się odwołania ceny podanej,

wie dnia 1. maja" 1878, odbyć się jako też tem inu  w §. 862 ust. cyw. ustanowionych co do przyjęcia

Młyn parowy
2803 w  Z ł o c z o w i e v 1-3
kompletnie urządzony, będzie sprze­
danym na publicznej licytacji w c. 
k. Sądzie obwodowym w Złoczo

mającej, a to p o n iż e j  c e n y  s z a 1
eunkowej w sumie 16.000 złr. 
oznaczonej, na którą licytację chęć 
kupienia mających zaprasza się.

W  I  Ę  1> Ę  1

H O T E L

Konig von Ungarn,
Stefansplatz, Schullerstrasse.

p o ra n i? ? " ,' P°lecai4 w swoim dobrze i

s s s g ^ g Ł ffs s j .
1919 4—6 igelsang & Hess,

przyrzeczenia.

6. C. k. galic. Dyrekcja zastrzega sobie prawo wolnego wyboru 
co do osoby oferentów bez wzglądu na wysokość czynszu ofiarowa­
nego.

7. Z dzierżawą w mowie będącego przedmiotu połączone jest 
użytkowanie dwóch hektarów gruntów ornych i zabudowań karczem- 
nych.

8. Cena wywołalna czynszu jednorocznego wynosi 200 złr. w. a
Resztę warunków można przejrzeć w c. k. Dyrekcji lasów i do­

men w Bolechowie, jako też w c. k. Zarządzie lasów i domen w 
Uszwiu.

C. k. galicyjska Dyrekcja lasów i domen.
Bolechów dnia 28. ,ńljtó'pa l878.

L. 3423.

Lizitations - Kundmachung.

liehe Offertverhandlung abgehaltan werden.

W esentlichc Pacht u. Lizitationsbedingungen.
1. Der Pachtzins ist in antizipativen gleichen monatliehen Ra- 

ten einzuzahlen.
2. Die Pachtkaution ist in der Hohe des h&lbjahrigen Pachtzinses 

baar oder in oesterreichischen Werthpapieren zu erlegen nnd dariiber 
eine notariell oder gerichtlich legalisirte Widmnngsnrkunde anszustel- 
len. Hypothekar-Kautionen sind ausgeschlossen.

3. Pachtzinsnachlasse und Pachtzinserm&ssigungen werden unter 
keinen Bedingnngen bewilligt and der Pfichter yerzichtet ausdruklich 
auf das in §. 934 a. b. Gr. B. erw&hnte Rechtsmittel wegen Verkfir- 
zung ttber die Hfilfte.

4. Die Yerhandlung wird mittelst schriftlicher Offerte stattfinden, 
welche mit einem Vadium in der H5he von 10% das angebotenen Pacht- 
schillings belegt sein mtissen, den Vor- and Zanahmen, sowie dessen 
standigen Wohnsitz, die Pachtdauer, das Pacbtobjekt den angebotenen 
Pachtzins in Ziffem und Buchstaben ferner die ausdriickliche Erkla- 
rung entbalten, dass dem Offerenten die Pacht- and Lizitationsbedin- 
gnngen genan bekannt sind und dass er sich denselben unbedingt un- 
terzieht. Die mit der Aufschrift „Offerte zur Offertverhandlung vom 29. 
April 1878 fur die Propinationsgerechtsame in Siedliska* versehene Of­
ferte, sind langstens bis 29. April 1878 um 10 Uhr Vormittags bei der 
k. k. galiz. Forst- und Domaenen Direktion in Bolechow zu iiberreichen.

5. Der Lizitationsakt ist fur den Offerenten vom Augenblicke des 
eingebrachten Offerts, fur den Pachtgeber hingegen vom Tage der Zu- 
stellnng des Bescheides an den Pachter, dass sein Offert angenommen 
worden ist, recht yerbindlich. Der Pachter yerzichtet ausdruklich auf 
Rucknahme des angebotenen Pachtschillings, sowie auf die im §. 862 
a. b. GL B. festgesetzten Termine zur Anname des Versprechens.

6. Die k. k. galiz. Forst- und Domaenen Direktion behalt sich 
das Recht der freien Wahl unter den Offerenten vor, ohne Rucksicht 
auf die Hóhe des angebotenen Pachtzinses.

7. Mit der Pachtung des obigen Giegenstandes ist die Beniitznng 
der dazu gehórigen W irth- und Einkehrhauses, ferner zweier Hektare 
Grundstucke yerbnnden.

8. Der Ansrnfspreis der einjahrigen Pachtzinses betrhgt 200 fi. <i.W.
Die iibrigen Bedingnngen konnen bei der k. k. galiz. Forst- und

Domaenen Direktion in Bolechow oder bei der k. k. Forst- and Do- 
maenen Verwaltung in Uszew eingesehen werden.

k. galizische Forst- und Domaenen Direktion.
Bóiechow am 28. Mftrz 1878. 2240 3 -  3

Rozdarowujemy każdemu
najpotrzebniejsze a rtjkn ly  domowe, jako to : łyżeczki do k aw y  i  ły ż ­

k i stołowe, noże I w idelce i t. p.
Z mesy konkursowej upadłej wielkiej fabryki angieUkiej .reb ra  „Brita- 

nia“ otrzymaliśmy zlecenie, by rosdarow yw ać wszystke n nas na skła­
dzie lię znajdująca towary ze .rebra „B ritania“ za zwrotem mało znacznych 
kosztów fracbtn i '/4 części robocizny.

Za przesłaniem lnb pobraniem pocztowem wyszczególnionej przy kał- 
dym artykule ceny, mieszczącej tylko fracht z A nglii do Wiednia i małą 
część robocizny, otrzyma każdy następujące przedmioty

d a r m o  * ^ S 8 t
6 sztnk ły żek  stołowych ze srebra „Britania*, 6 sztok takich samych 

łyżeczek do kaw y, razem 12 sztnk, które kosztowały pierwej 6 
kosztują obecnie wszystkie 12 sztnk razem - zł. 2 85

6 sztuk nożow  Stołowych zo srebra „Britania" z angielskiemi 
klingami st&lowemi, 6 sztuk takich samych widelców , ra­
zem 12 sztnk, które kosztowały dawniej 9 zł., kosztują obecnie 
wszystkie 12 sztuk razem . . . . .

1 ciężka chochla do mleka, przedtem S zł. teraz .
1 ciężka chochla do rozbłu  z najlepszego srebra „Britania*, 

pierwej 4 zł. teraz .
Prócz tego eleganckie lichtarze stołowe, para z ł.: 1, 2, 2.50, 3. Tacki po ct. 
50, 75, 80, z ł.: 1, 1.40. Imbryki i Herbatniezki po z ł.: 2, 2.50, 3, 4. Żyrando­
le para po zł.: 8.50, 10.50, 14, 20. Cnkiernice po z l . : 2, 2.80, 4, 5.60, 7. Po- 
sypmce na cukier po ct. 40, 75, 90, zł. 1. Karafki na ocet i oliwę po zł. 2.50, 
3.80, 4.25, 6. Masielniczki po ct. 95, zl. 1.70, 2.80, 3.25 i 4 zł., tudzież nie­

zliczona ilość innych przedmiotów.
9 S t-  Szczególnemn uw zględn ienia  poleca się : M l  

6 sztnk nożów Stołowych z trzonkami z najlepszego srebra „Britania* 
z angielskiemi klingami stalowemi, 6 sztnk takich samych w idelców , 6 
sztnk ciężkich i wyśmienitych łyżek  stołowych, 6 sztnk takich samych 
łyżeczek do kaw y w eleganckiem pudełku aksamitnem, razem 24 sztuk, 
które pierwej bez pudełka 13 zł., kosztnją teraz wraz pudełkiem zł. 6.40, 

Powyższe przedmioty są z najlepszego srebra „Britania* i nie dadza się 
rozróżnić od prawdziwego srebra 13 próby nawet po npływie Sein la t użytku, 
a za trwałość barwy srebrzystej daje się gwarancję.

Obowiązujemy tię także zwrócić każdemu pieniądze, gdy przedmioty te 
poczernieją lub pożółknisją. ' 1967 2 —5

A rlp p c  ■ B r i t a n i a  -  M e t a l l w a a r e n  -  N le d e r l a g e
* W len , B a h e n b e rg e r s tr a s e  1.

zł. 3.40 
zł. 1.30

zł. 1.80

W . -

?

Au Quiuqaina et au Cacao combinós
W I N O  Ś G I Ą G A J Ą G O - O D Ż Y W C Z E  B U G E A U D 'A  w  p o i J J f *

niną i Cacao. Zwracamy uv« K j e^ 2 5 ’ c teJ  preparatii, który z po- 
pragnęcycb uchow ać nazwany został: ŚCTAGAJĄĆO-
OZYWGZYM 'p rz w o to w a n y n a  w in ieh iszpańsk iem  w ybornego  g a tu n k u , 
OZYWGZYM. F rzygo i J  szczególnie d la  pow racających  m ozolnie 
P o m n e g o  s m a k . , } l  kobJeł d e i^ a tn y c h , s ta rców  osłab ionych
w ie k f ^ T n ie m o c ą ,  szczególnie działa  pom yśln ie  w  ch o ro b ach  n a s tę p u ­

jących :
k ik d o k r e w n o ś c i ,  c i e r p i e n i a c h  n e r w o w y c h ,  c h r o n i c z n e j  b i e g u n c e ,  Os ł a ­

b i e n i u  PŁCIOWŁM, PRZEKRWIENIACH BIERNYCH,ZOŁZACH, SKORBUCIE, W  PK - 
RYODACH POWROTU DO ZDROWIA PO CIĘŻKICH GORĄCZKACH.

WYSTRZEGAĆ SIĘ  N A LEŻ Y FAŁSZERSTW  I  NAŚLA- 
DOWNICTW

SKŁAD GŁÓWNI w aptece P. LEBEAULT’A, 63, ulica Rćaumnr, w PARYŻU 
D ostać m ożna w e L w ow ie , w  ap tece  P . M ik o la sc h a ; w  K ra k o w ie  

w a p ic tę  P . T rauczyńsk iego  i w  ap tece  P . R ed y k a .

ł



Lwów d. 10. kwietnia.
(D ep u tac ja  do następcy tronu moskiewskiego z 

p ro śb ą  o p rzy jęc iu  patronatu nad krątnictw em . —  
W y stą p ie n ie  Gołotu z żądaniem zwołania parla­
m en tu  i o g ło szen ia  konstytncji. — Ewentualność 
rew o luc ji w  Moskwie. — Siara Prette nznaje ko­
nieczność w ojny . — Nowa Prette  zarznca agita- 
tac ję  p rzeciw  Węgrom. — Bieżące wewnętrzne 
sp ra w y  austro węgierskie.)

Sprawa moskiewskiego korsarstwa, krążni- 
ctwem przez Moskwę przezwanego, przybiera co­
raz większe rozmiary i wchodzi ju i na drogę o- 
ficjalną. W dzisiejszym Golotie na czele nume 
ru czytamy następujące doniesienie: .Sprawa
krążnictwa rozstrzygniętą została. Odbyte d. 3. 
kwietnia zgromadzenie w Moskwie wysłało de- 
putację do Petersburga do następcy tronu z 
prośbą, aby raczył objąć patronat nad tern 
wielkiem narodowem dziełem i zechciał stanąć 
na czele komitetu, który ogłosi w całym kraju 
składki i uda się do gubernatorów wszystkich 
guberuij europejskiej i azjatyckiej Moskwy, Nad­
wiślańskiego kraju, Kaukazu i Finlandji, aby 
wyjaśnili narodowi, że ' obowiązkiem jest jego 
spieszyć rządowi z pomocą w zakupnie krążni- 
czyeh statków i organizacji służby krążniczej, 
mającej na celu zniszczenie kupieckiej 'floty 
Anglii.*

Pytanie teraz, czy następca tronu przyjmie 
patrouat nad tern „narodowem dziełem* i tern 
samem czy przypieczętuje go oficjalną pieczęcią? 
W krajach, w których istnieje swoboda prasy i 
zgromadzeń, deputacja prywatnego grona do na­
stępcy tronu z prośbą o przyjęcie patronatu nad 
jakąś sprawą patrjotyczną, mogłaby nastąpić bez 
porozumienia z rządem. Ale w Moskwie jest to 
wprost niezrozumiałem. Inicjatorowie podobnej 
demonstracji, gdyby nie była zamówioną 
przez rząd, zostaliby zakuci w kajdany i zesła­
ni na Sybir, a demonstracja zagłuszona w za­
rodku. Musimy więc przypuścić, że cała ta  agi­
tacja za krążnictwem odbywa się w porozumie­
niu z rządem, i że rząd jedynie tylko ze wzglę­
dów dyplomatycznych zrzuca inicjatywę na na­
ród. A dlatego przewidywać należy, że następca 
tronu uczyui zadość żądaniu deputacji.

Jeżeliby zaś jej nie przyjął, byłoby dowo­
dem, że rząd moskiewski przestał już być pa­
nem sytuacji wewnątrz kraju, wypuścił już z 
rąk wodze, któremi dotąd tłumił aspiracje swych 
ludów. I przyznać trzeba, że i ten domysł ma 
pewne podstawy. Dostarcza ich Gołot w wstę­
pnym artykule dzisiejszego numeru, w którym 
domaga się z w o ł a n i a  m o s k i e w s k i e g o  
p a r l a m e n t u  i p o d  p r z e j r z y s t ą  z a ­
s ł o n ą  ż ą d a  k o n s t y t u c j i .  Za taki arty­
kuł, przed rokiem cała redakcja Gołom byłaby 
przeniosła się na Sybir; dzisiaj uchodzi to zu­
pełnie bezkarnie, więc widocznie rząd k a r a ć  
już nie może. Ale posłuchajmy rozumowania Go- 
iotu, bo jest ono pouczającym.

„Pytanie teraz postawione jest jasno, pisze 
Gołot. Mamy do wyboru: albo bez walki oddać 
wszystkie owoce naszych zwycięstw i bohater­
skich wysileń, albo prowadzić dalej walkę i od­
dać sprawę na sąd boży. Pierwsze wybrać może 
tylko takie mocarstwo, które zdecydowało się na 
samobójstwo; pozostaje więc tylko drugie i nie­
ma w kraju naszym ani jednego człowieka, któ­
ryby się na nie nie pisał. Taki przeto jest cha­
rakter dzisiejszej chwili. Każdy to widzi, że ma­
my przed sobą nową i ciężką walkę, w której 
zaangażowana będzie nietylko nasza cześć, ale i 
nasz byt... W tak  ważnej chwili Moskwa jako 
lud, jako społeczeństwo, milczy. A milczy, bo 
nikt jej o głos jej nie pyta... Zapytajcie więc 
ludu o jego zdanie, niech on sam przez u s t a  
s w o i c h  r e p r e z e n t a n t ó w  wypowie cze­
go pragnie, niech on sam troszczyć się pocznie 
o los swój i o swoją przyszłość...

„Powołajcie do rady w y s ł a ń c ó w  ludu, 
przyznajcie mu prawo k o n t r o l i  nad ich dzia­
łaniem, zgromadzeniu ich nadajcie najszerszą swo­
bodę dyskusji nad sprawami państwa, i przyjm-
IMlMi s y — 1̂ — — — — i

W  upomnienia
z n iedawno ub ieg łe j p rzeszłości.

(Ciąg dalszy.)

W sąsiedztwie mego dziadka mieszkał aż 
do wojny Kościuszkowskiej niejaki pan Delipacy, 
dziedzic Trzebniowa i szlachcic co się zowie, 
słynny przytem oddawna z olbrzymiej siły i 
wzrostu, gdy dziadek mój przeciwnie był wzro­
stu prawie małego, ale szerokich pleców i silny 
w ręce. Delipacy przyjeżdżał często do mego 
dziadka, z którym go wiązała serdeczna przy­
jaźń. Raz podczas zapust, gdy ochoczo tańczono 
i pito u jednego z sąsiadów, a dziadek mój był 
z jakiegoś powodu w bardzo złym humorze, De­
lipacy dobrze podpity podnosi go do góry, sadza 
na dłoni i jakby z dzieckiem zaczyna z nim 
tańcować. Pomimo usiłowań mego dziadka wy­
dobycia się z rąk Delipacego, olbrzym ten ob- 
tańczył z nim kilka razy salę do koła trzymając 
go, jak kleszczami, drugą ręką za plecy. Dzia­
dek mój obrażony wezwał Delipacego na szable. 
Sąsiedzi perswadowali, jak mogli, bo byli naj­
mocniej przekonani, że Delipacy, którego dzia­
dek dotknął kilkoma słowy w najdrażliwszą 
stronę, rozpłata go szablą przy pierwszem ścig 
ciu się, I w rzeczy samej było to bardzo do 
prawdy podobnem. Zaledwie się jednak skrzy­
żowali, dziadek mój tak zręczuie platnął ol­
brzyma po ręce, że ten natychmiast wypuścił z 
rąk szablę i kilką tygodni potem się lizał. Pó­
źniej Delipacy zginął w bitwie pod Szczekoci­
nami. a ciało jego leżało aż na trzech zagouach. 
Pochowano go w Niegowie. Na pomniku jest 
jego portret w koutuszu i pasie wyobrażający 
jeden z najpiękniejszych typów dawnej szlachty, 
jaki kiedykolwiek widziałem. O sile jego dotąd 
mnóstwo krąży podań w ustach okolicznego ludu. 
Raz naprzykł&d uderzył nań ua obszernym dzie­
dzińcu gospodarczym rozwścieczony buhaj*. De- 
lipacy uiemogąc • zrejterować musiał stanąć do 
boju.* Schwycił go więc za rogi i w jednem 
mgnieniu oka osadził na miejscu. W tem nad­
biegi karbowy i tak  silnie uderzył zwierza drą­
giem, że rozhukany buhaj ukląkł ogłuszony na 
pi zednie nogi i wówczas dopiero Delipacy mógł 
się salwować. Na walnym znów jarm arku w 
miasteczku Żarkach, który od dawnych czasów 
odbywa się w dzień św. Stanisława, Delipacy po 
wypiciu kilkunastu butelek wina wyszedł z ja ­
kimś drugim szlachcicem kupować żelazo i dla 
facecji poobwijał 4 żydom żelazne obróże na 
szyjach, a połączywszy takowe sztabami, jak 
lejcami, z biczem w ręku popędził ich na targ  
koński do sprzedaży. Można sobie wystawić 
g a u d i u m szlachty i publiki jarmarcznej. Ży­
dzi jednakże nie oburzali się bynajmniej, bo wie­
dzieli że w przeciwnym razie olbrzym nie żarto­
wał ; a tak, wynagrodził za figla sowicie.

T jeszcze pamiętam jedną anegdotę. W cza­
sach, gdy Pilica należała do Austiji, miał prze­

cie na siebie wobec niego o d p o w i e d z i a l ­
n o ś ć  za swe czyny, a od razu dziesięćkrotnie 
powiększycie zasoby armii, i stokrotuie zmniej­
szycie rozchody skarbu. Wojnę tę nową, którą 
rozpocząć mamy, uczynicie sprawą narodu, wzbu­
dzicie w kraju ogólne do siebie zaufanie, a w 
sobie wiarę we własne siły. “

Z taką apostrofą wystąpił Golon do rządu w 
numerze z 7. kwietnia. I po tej apostrofie żyje 
jeszcze, autorowie jej nie wiszą na szubienicy, 
a dziennik zawieszony nie został 1 Więc prosta 
rzecz, że rząd już stracił gi uut pod sobą, wy­
puścił z rąk kajdany, i zakuwać w nie pragnień 
ludowych nie może.

Otwiera się przeto droga do takiej ewentu­
alności, w której Moskwa, ten największy nasz 
wróg, siłą wspólczynnego działania dwóch czyn­
ników zniszczony zostanie: wojną zewnętrzną i 
wewnętrzną rewolucją. Czy mieliśmy kiedy dotąd 
przed sobą piękniejszą perspektywę?

Stara Piease już w zupełności przyszła do 
przekonania, iż wojna jest nieuchronną, a nawet 
konieczną. Nie wierzy ona w owe „zmienione w 
ostatnich 24 godzinach* usposobienie, w owe no­
we plany kongresowe, w owe pośrednictwa po­
kojowe. „Wszystkie gabinety pragną rychłego a 
stanowczego zakończenia sprawy. Nimby kongres 
mógł dojść do skutku, trzebaby bardzo poważ­
nych narad wstępnych dla wzajemnego wyjaśnie­
nia zapatrywań i utworzenia trwalej podstawy 
dla formalnego traktowania na kongresie. A tu 
Moskwa tak  się zaplątała aktem sansttfańskim, 
że trudno, aby zdołała zualeźć trafną drogę do 
wspólnej z innemi mocarstwami akcji. Obawia 
się ona, że ustępując dobrowolnie, zadałaby so­
bie moralną klęskę, niebezpieczniejszą niż chwi­
lowa przegrana na pola boju w razie, gdyby woj­
na, a przynajmniej starcie nieuchronnem bjło.

„Moskwa przenosiłaby dzisiaj nadewszystko 
zabagnienie sprawy wschodniej, jak to i jej głó­
wne dzienniki wołają, że w pozycji swojej jako 
beati pottidentet Moskwa może spokojnie wyglą­
dać co dalej nastąpi Ale czy pozwoli Anglia na 
to zabagnienie?... wątpimy. Nie dopuści tego 
dzielnie teraz uzbrojony naród bryttański, przy­
najmniej co do Dardanellów i Bosforu. Tam An­
glia, choćby nie zdołała na razie utworzyć ładu 
na zawsze, to przynajmniej pie dopuści nada! 
żadnego stanu rzeczy wątpliwego i podejrza­
nego.*

Tydzień temu jeszcze Stara Presse jak zba­
wienia pragnęła sama „zabagnienia sprawy 
wschodniej*, a to „w interesie Austro-Węgier*. 
Dzisiaj zaś otwarcie przyznaje, że tylko dla Mo­
skwy może być „zabagnienie* pożądanem. To 
znaczy: jeszcze tydzień temu organ p. Lassera 
pracował dla cara i Moskwy — a dzisiaj jnż 
dał temn pokój, i rozbiera sprawę całkiem ro­
zumnie i przedmiotowo. Snać ruble okropnie spa­
dły w kursie 1

Uznanie konieczności wojuy tak dalece po­
stąpiło we Wiedniu, że nawet Nowa Preste 
znowu nagli do jak  najszybszego załatwienia 
austro-węgierskiej sprawy ugodowej i nie szczuje 
jak dawniej przeciw Węgrom. Jestto  zarazem 
dowód upadania wpływu Bismarka na gazety 
wiedeńskie; ten wichrzyciel bowiem jak  udawał 
przyjaźń dla Madiarów, tak znowu we Wiedniu 
wszelkiemi sposobami przeciw nim podżegał, aby 
Austro-Węgry nigdy nie zdołały przyjść do miru 
wewnątrz, a więc do mocy i powagi na zewnątrz, 
i były niemowlęciem na pasku kanclerza 
Niemiec.

Dzienniki wiedeńskie'donoszą pod d. 8. bm.: 
„Posiedzenie przedlitawskiej deputacji kwotowej 
(regnikolarnej) zwołane na jutro wieczór. Dzi­
siaj popołudniu konferowali prezes i sprawo- 
zdaw«a deputacji węgierskiej, pp. Szlavy i Falk 
w gmachu Izby posłów z ministrami przedlita- 
wskimi i kilkoma znakomitymi posłami (między 
tymi byli Herbst i prezes klubu ceutrum br. 
Eichhoff) celem ułożenia modły postępowania. 
Ułożono się, że deputacja przedlitawska na ju- 
trzejszem posiedzenia swojem zastanie pismo de-— — — — eaaa
jeżdźać przez to miasto cesarz Franciszek I. i 
nocować w zamku u Męcińskiego. Na przyjęcie 
przygotowano rozmaite owacje. Na drodze ku 
Smoleniowi zebrało się mnóstwo ludu, by ujrzeć 
cesarza. Pod miastem, na wzgórzach, nstawiono 
moździerze i wiwatowe arm atk i; na wjeździe do 
miasta oczekiwały cesarza cechy z chorągwiami, 
rada miejska, liczny zjazd Obywateli i ducho­
wieństwa. W czasach tych słynął na kilka 
województw z rozmaitych facecyj i figlów szlach­
cic palestrant Sienkiewicz. Otóż, gdy do Smo­
lenia przybył goniec oznajmiając, że orszak ce­
sarski już się zbliża, wślad za nim pokazał się 
konno Sienkiewicz, a na zapytanie zgromadzo­
nych odpowiedział, że w pierwszej karecie, jaka 
się ukaże, jedzie sam cesarz. W kilka minut 
potem w rzeczy samej zjeżdża ze stromej góry 
sześciokonna kareta, cała oszklona, a z niej 
wygląda — oparty ua przednich łapach, biały, 
piękny pudel.

Na widok tej karety powstał ruch i tłok 
ni* do opisania. Na dany sygnał zaczęto walić 
z moździerzy i armatek, poczem zagrała mazyka. 
Lecz któż zdoła wyobrazić zdziwienie zgroma­
dzonego ludu, gdy mu cesarska osoba przedsta­
wiła się w postaci—białego pudla.

Pomyłka wyjaśnioną została dopiero wtedy, 
gdy się kareta zbliżyła do zastępów obywatel­
skich honoracyj i duchowieństwa. A rzecz się 
miała tak, iż cesarz nie chcąc ze stromej góry 
zjeżdżać w karecie, wysiadł z niej jeszcze na 
górze i przypatrując się uroczym brzegom i oko­
licom Pilicy, szedł pieszo aż na dół. Tam za­
trzymał się znowu i zaledwie w pół godziny po 
opisanem zdarzeniu przejechał przez miasto do 
zamku Męcińskiego. Sprawka Sienkiewicza do­
szła aż do cesarza, który zwrócił uwagę na za- 
wczesną pukaninę. Sienkiewicz nie czekając na­
stępstw, wyniósł się po za kordon.

Wszystkie te tradycje zaczerpnąłem z opo­
wiadań mej babki podczas wieczorów zimowych. 
Spisałem był niegdyś osobny pamiętnik, lecz ten 
zginął mi w roku 1863. A chociaż wiele rzeczy 
pamiętam co do treści, to jednak bez dat, na­
zwisk i miejscowości byłby dzisiaj mój opis bar­
dzo niedostateczny.

Ostatnim epizodem z r. 1830, jaki się je­
szcze nie zatarł w mej pamięci, była ncieczka 
dragonów i kozaków moskiewskich z pod Czę­
stochowy, których tam krakusy przetrzepali ści­
gając aż do Olsztyna. W ucieczce tej wpadli 
oni do naszego dworu, a ja  z matką moją i 
babuą oraz z kilku służącymi zaledwie zdołaliś­
my się ukryć w wysokich konopiach warzy­
wnego ogrodu. Rabunek rozpoczął się na piękne. 
Tłuczono i rozbijano wszystko, co było pozamy­
kane. Wtem na spienionych koniach przybiegło 
kilku kozaków donosząc, iż niedaleko pokazali 
się krakusy. Usłyszawszy to dzika czerń, zem- 
knęła w największym popłochu, nie śmiąc s ta ­
wie czoła.

A w rzeczy samej był to tylko eks-fornal 
mego ojca, służący w krakusach, nazwiskiem ( 
Franciszek Żurek, który nie chcąc się udać zaj 
granicę, dążył z pod Częstochowy z kilkoma to-.

putacji węgierskiej, donoszące, że Węgrzy przy­
byli do Wiednia i wyglądają komunikatu od de­
putacji przedlitawskiej. W tej deputacji po okre­
śleniu strony zasadniczej co do długa 80-milio- 
nowego, ma prezes hr. Wrbna albo który inny 
deputat postawić wniosek, aby deputacja przed­
litawska podała w nnncjnm żądania swoje do 
Węgier w sprawie tego długu i podstawę pra­
wną, na której to żądanie stawia. Nunejum to 
zostanie zapewne przez p. Herbsta zredagowa­
ne i deputacji węgierskiej przesiane. Ta ma we 
środę (dzisiaj; p. r. O. N.) odbyć naradę wzglę­
dem ugodzeniu się na modłę postępowania, gdyż 
żywioły opozycyjne są w niej dość liczne. Po 
nadejściu nunejum przedl Rawskiego, Węgrzy da­
dzą odpowiedź. Na razie deputacje będą się zaj­
mować tylko sprawą długu 80-milionowego. 
Sprawa restytucyjaa i spory ugodowe póżuiej 
będą przedsiębrane.

Rada państwa ma się odroczyć od d. 12. do 
30. bm.

Według telegramu Nowei Pretty z Pesztu, 
zlanie węgierskich frakcyj opozycyjnych nastą­
piło jeszcze w niedzielę. Nowy obóz liczy 112 
członków, a to 68 niezawisłych liberałów (reszta 
pięciu odstrychuęlFsię i przystąpią zapewne do 
skrajuej lewicy), 22j£ouserwatystów (br. Senuyeja 
jako chorego nie zaliczono a p. Lipovuiczky od- 
strychnął się), lft.ńysśydentów (którzy nie wy­
stąpili formalnie z Klub u liberalnego) i 6 luźnych, 
do żadnego obozu nienależącyeh. Ułożenie progra­
mu pornczono kopjjłtętowi, do którego weszli pp. 
Apponyi, Bujauovicę i Berchtold z konserwaty­
stów, Banhidy, Simohyi, Chorin i Lukacs z nie­
zawisłych i Kerkapolyi i Szilagyi z dyssydeu- 
tów. Dzisiaj we środę ma być ten program 
przedłożonym zebraniu całego nowego obozu, po­
czem nastąpi wspólna uczta. Zastęp ten 112 
posłów jest znaczny, ale nie zdoła przegłosować 
zastępu liberałów.

Pogłoski o zmianach w gabinecie Tiszy są 
na teraz płonne. Juścić p. Tiefort nie może na 
długo obok swojej teki oświaty piastować jeszcze 
tymczasowo teki handlu, a pp. Perczlowi i Pechye- 
mu sprzykrzyły się od dawna ich teki sprawie­
dliwości i komunikacyj — ale konieczne w tym 
względzie zmiany mogą nastąpić dopiero po za­
łatwieniu sprawy ugodywej, do którego to czasu, 
jak wiemy, i gabinet Auersperg-Lasser tylko 
formalnie istnieje, jak to oświadczył w Izbie po­
słów.

Dnia 8. b. m. skończyła się w węgierskiej 
Izbie posłów ogólnś. rozprawa budżetowa i zaraz 
załatwiono ośm rozdziałów budżetu w rozprawie 
szczegółowej.

Rozprawy w parlamencie 
angielskim.

P rąd  pokojowy, k tó ry  się tak  w yraźnie 
uw ydatnił na końcu zeszłego tygodnia, mu­
si dzisiaj, po ostatnich mowach lorda Bea- 
consfielda i N orthcota, nstąpić miejsca zno­
wu wrzawie przedwojennej. Spodziewać się 
więc możemy, żę napotkam y ponownie w 
prasie te same wypracowania stylistyczne, a 
na giełdach te same obawy i tę  zniżkę k u r­
sów, jakie stanowiły charak terystykę  zaprze­
szłego tygodnia. W tedy nstąpienie Derbyego, 
mesaż królowej apgielskiej i okólnik Salis- 
buryegp w yw ołąj^; ogólną panikę. Dzisiaj ją  
wywołują w pierwszym rzędzie mowy mini­
strów  angielskich^ dalej, wielce charak te ry ­
styczne u s tęp s tw a , jakie na rzecz polityki 
gabinetu poczyhiła opozycja przez usta 
G ladstona, i wreszcie objęcie przez następcę 
tronu moskiewskiego patronatu  nad o rgani­
zacją krążnictw a.

Są to dwie grupy faktów, oddzielonych 
od siebie zaledwie tygodniem czasu. A je-

warzyszami w rodzinne swe strony. Jego to uka­
zaniu się jedynie zawdzięczaliśmy, że dwór nasz 
został uratowany *d zupełnego zniszczenia.

Franciszek Żurek był to typ kawalerzysty- 
kraknsa, małego wzrostu, ale zwinny i bystrego 
oka. Towarzysze jego opowiadali, że gdy po raz 
pierwszy miał iść z swym szwadronem do szar­
ży, wydobył z pochwy skrzypki, które zawsze 
woził przytroczone do knlbaki i kłusując wy­
grywał na nich od serca: „Jeszcze Polska nie 
zginęła i*

A gdy dowócW&a szwadronu zakomendero­
wał: „lance do atakul marsz! marsz!„ nie było 
już czasu schować skrzypek do pochwy. Wziąw­
szy więc lancę w prawą rękę, lewą przytrzymy­
wał cugle, smyczek i skrzypce. Wtem otoczyło 
go kilku dragonów. Zwalił jednego pchnięciem 
lancy z konia, ale drzewce pękło na połowę. 
To jednak właśnie wybawiło Zurka od śmierci, 
bo z sążniowym bułatem w ręku tak manewro­
wał, że dwu jeszcze dragonów uderzywszy po 
łbach, jak maczugą, również zsadził z koni. Od­
skoczył kilkanaście kroków w bok, lecz znowu 
dwu napastników siedzi ua karku. Nie tracąc 
ducha, wywija kawałem drzewca, że aż świst 
słychać w powietrzu. Teraz dopiero poczciwy 
jakiś koleżka dopadł i wydobył go z gorącej 
łaźni. Tak tedy dzielny Żurek oprócz lekkiego 
cięcia w ramię, nic więcej nie oberwał, ale 
skrzypek i smyczka nawet z rąk nie wypuścił. 
Długo też jeszcze za mej pamięci wygrywał na 
tych samych skrzypkach przy różnych festynach 
i weselach wiejskich.

Po strasznym boju zbliżył się drugi równie 
straszny wróg —• cholera. Lud uciekał w lasy 
i całe wsie stały pustkami. Za naszym dwor­
skim ogrodem była chata, w której zachorowała 
cała rodzina. Przyjechał więc z Żarek doktor, 
a nie wiem, czy mię co w życiu tak  przeraziło 
jak jego zjawienie się. Ubrany był od stóp do 
głowy w żółtego koloru przeźroczystą ceratę, 
jaką dziś widzimy u furmanów na kapeluszach. 
Taką samą kapuzą okrytą miał głowę i całą 
twarz zasłoniętą; a w tej zasłonie były tylko 
otwory na oczy i UBta. Podobnież był ubrany 
jego pomocnik, niosący skrzynkę medykamentów 
i dwułokciowy drążek z łopatką, na której, jako 
najodważniejszy, wrzucał -przez wybite okna do 
chaty lekarstwa. Zdarzało się, że umarłych, a 
nawet dogorywających dopiero wyciągano z chat 
osękami, wtaczano na saneczki lab smyk(?) 
zbity z desek i tak wrzucano do dołów za wsią 
albo w lesie.

n.
W roku 1835 spadła na moją matkę sukce­

sja w Wlelkopolsce, zkąd właśnie pochodziła jej 
rodzina. Wprawdzie kilkakrotnie już wzywano 
ojca, aby przybył dla objęcia spadku, który so­
bie dalsi krewni bezprawnie przywłaszczyli; 
lecz stary żołnierz nienawidząc procesów, sądów 
i paragrafów wtenczas dopiero na to się zdecy­
dował, gdy prawie w takim już był stanie,' że

dnak ile to myśli, planów i projektów  przez 
ten  czas p o w sta ło , ile się rozw iało m a­
rzeń i nadziei!

Nie da się zaprzeczyć, że jest wiele o- 
sób w Europie, którym  ze względu ua ich 
m aterjalue in teresa  wiele zależy na ntrzy- 
maniu pokoju. Ludzie ci, mając uszy za 
pchane egoistyczną watą, oddaliby cały pół­
wysep B ałkański Moskwie, aby tylko u rato ­
wać siebie i swe kapitały . I dość n a tu ra l­
nym zbiegiem okoliczności ludzi takich n a j­
więcej się zgrupowało w Berlinie, w tym 
prawdziwym Babilonie nowoczesnym, zkąd 
od la t stu najzgubniejsze wychodzą na św iat 
teorje i zasady polityczne. Jak ieś widocznie 
nieodpokutowane dotąd przekleństwo cięży 
na tym krzyżackim  grodzie, założonym na 
wydmach piaskowych przez zbójeckie hordy. 
Bo faktem  jest, że ani w historji sztuki ani 
w h istorji umiejętności B erlin  niczem doda- 
tniem nie zajaśniał, a w historji rozwoju p o ­
litycznych teoryj napiętnow ał się produkcją 
najnieinoralniejszyeh i najdzikszych potwor­
ności. N adeszła więc i dla niego chwila są ­
du, i bodaj czy nie ostatecznego. Fatalizm em  
dziejowym i pokrewieństwem dążeń Berlin 
sprzyjał M oskwie i przyjaźń swą w ypłacał 
brzęczącą monetą. W kołach finansowych u- 
trzym ują, że blisko na pół m iliarda rubli 
efektów moskiewskich znajduje się w pry­
w atnych i publicznych kasach Berlina. W ia 
domo na pewne, iż z kontrybucji francuskiej 
utworzony gtumilionowy fundusz inwalidów 
ulokował rząd natychm iast po wojnie — 
przez wdzięczność —  w bankach moskiew­
skich. Wiadomo także, że osta tn ia  zagrani­
czna pożyczka moskiewska, wynosząca p rze ­
szło 300 mil. marek, sfiuausowana została 
w Berlinie. Rentę posiadają ludzie prywatui; 
idąc za przykładem  rządu i instytucyj pu­
blicznych lokowali i oni chętnie swe kapi­
ta ły  w moskiewskich efektach. Nagle widzi 
Berlin miecz Damoklesa spuszczający się na 
jego głowę, miecz w postaci strasznego k ra ­
chu. Z tąd gwałtow na dążność jego do podtrzy­
mania walącego się pokoju, zatarasow ania 
wrót Europy przed zbliżającą się wojną. Ale 
dążność prywatna, giełdowa, bo rząd  Bis 
m arka w niczem mu pomódz nie mógł, b ę ­
dąc sam przerażony do głębi domniemanym 
sojuszem F rancji z Anglią. Dlatego to tyle 
w ostatnim  tygodnia tak  rozm aitych i tak  
naw et niezgrabnych rozpuszczono bąków po­
kojowych z Berlina. Rzecz szła o podwyż­
szenie wartości papierów moskiewskich i o 
sprzedanie ich przy wyższym kursie. I nie 
powiodło się to Berlinowi.

Drugi rój bąków pokojowych wypu­
szczono w ostatnim  tygodniu z Petersburga. 
Tam także szło o spekulacje giełdowe, ale 
bardziej jeszcze o polityczne. Trzeba było 
wesprzeć układuością baranka i łagodnym 
głosem opozycję parlam entu angielskiego, a 
zarazem  w oczach m anczesterców i gladsto- 
nistów napiętnować, jako aw anturniczą, poli­
tykę Beaconsfielda. Dalej, okazując gotowość 
do ustępstw , trzeba było w austrjackich 
mężach stanu budzić podejrzenia, iż Moskwa 
nie spaliła jeszcze mostów za sobą, ustąpić 
jeszcze może i porozumieć się z Anglią, a 
wtedy... w tedy całą żółć swej zemsty na 
Austrję wyleje, jeżeli ta  obecnie przeciw

jak  to mówią: „co Maciek zarobił, to zjadł.* 
Czyniąc więc zadość tak własnej potrzebie, jak 
równie naleganiu kilku zamieszkałych w Pozna­
niu starych towarzyszów broni, postanowił na­
reszcie wyjechać koniecznie. O ile sobie przypo- 
miuam było to w miesiącu sierpniu. Wyładowa­
na wielka grodzka bryka, zaprzężona w cztery 
szkapy w krakowskich chomątacn z czerwonemi 
płatami, stała przed gankiem, a stary Karol — 
piastun jeszcze mego ojca — zwijał się, jak w 
ukropie, aby tę arkę Noego, na podróż trzydzie- 
stosześciomilową upakować, jakby do podróży ua 
około świata. I nieboszczka moja babka równie 
się krzątała jak ośm nastoletnia panienka, choć 
już natenczas liczyła lat 75. Kto też ją pierwszy 
raz widział, byłby przysiągł idąc za nią, że to 
panna na wydaniu. Dopiero spojrzawszy w twarz 
niepomału został zdziwiony widząc pomarszczo­
ne lica staruszki. Że u rodzi' ów byłem jedyna­
kiem, nie dziw, iż moja babka kochała wnuka 
szczerze, lecz swoją drogą, jak tylko mogę za­
pamiętać, chowała mię wraz z ojcem zupełnie 
po żołniersku. Dzień też owego wyjazdu był dla 
mnie prawdziwą epoką, bo na śniadanie zamiast 
mleka lub talerza barszczu, dostałem w pokoju 
babuni p i e r w s z y  r a z  w ż y c i u  — filiżankę 
kawy z sucharkami Gdy mię ucałowała spłynęły 
łzy po jej twarzy, czego dawniej nigdy nie wi­
działem. Przy pożegnaniu tak rodzice, jak ja  u- 
klękliśmy i babka szczerze rozrzewniona błogo­
sławiła. Odzyskawszy jednak za chwilę zwykłą 
energię ducha, rzekła; „Jedźcie w imię Boże! 
ja  tu będę komendantem placu i nie dam się!*

Mateusz, furman, ex czwartak, który od bi­
twy pod Grochowem, zmuszony był golić wąsy 
(ponieważ moskiewska kula wyrwała mu lewy 
i od tego czasu zatrzymał dziwnie śmiejącą się 
fizjognomię), zrobił znak krzyża przed końmi i 
siadł na kozieł pokpiwając ze starego Karola — 
z którym wieczne wiódł swary — że zostaje, 
jako podkomendant od furwezów. A gdy jnż i 
mnie usadzono naprzeciw rodziców, wypalił na 
odlew z bata i wolnym krokiem toczyliśmy się 
po piaszczystej drodze. Na obiad zajechaliśmy w 
Częstochowie wprost na Jasną Górę do klaszto­
ru. Był tam wówczas przeorem ksiądz Maciej 
Cichocki, zakonnik bardzo światły, artysta-ma- 
larz, a przy tem wszjrstkiem sławny figlarz i fa- 
cecjouista. Był i drugi ksiądz, którego mój ojciec 
nie nazywał inaczej, jak p a n i e  k a p i t a n i e ,  
za co ten niby oburzał się wielce, lecz w duchu 
cieszył się widocznie, bo pomimo habitu widzia­
łeś, że to żołnierz od stóp do głowy. Przyjęcie 
księdza przeora było serdeczne, mnie oddano pod 
opiekę jakiegoś młodego braciszka, który malca 
oprowadzał po całym klasztorze i kościele, opo­
wiadając dzieje przeszłości. Nazajutrz po odpra­
wionej przez rodziców spowiedzi i mszy świętej 
wyjechaliśmy w dalszą podróż, zkąd drugiego 
dnia ku wieczorowi stanęliśmy na nocleg u zna­
jomego rodzicom szlachcica, a to z tego powodu, 
że chociaż tylko była mila drogi szosą do Kali­
sza, nie można tam było jechać, bo nigdzie nie 
znaleźlibyśmy z pewnością żadnego pomieszcze­
nia, gdyż właśnie odbywał car Mikołaj wielką

niej ,się zaangażuje i zerwie z trójceaarskim  
związkiem. Ale tak  samo jak  Berlinowi, nie 
powiodło się i nadnewskiej stolicy.

Rozprawy w parlam encie angielskim  
m d  adresem do tronu były nowym momen­
tem, w który ni Beaconsfield, ten wprawny i 
zręczny dyagnostyk, do tknął znowu pulsu 
Anglii. Za każdym razem, ilekroć badał 
pulsacje Anglii, dostrzegał coraz pom yślniej­
szych objawów. Ale od ostatniego badania 
zaszło wiele zmiau ważnych. Pow ołanie re 
zerw pod broń, czyli mobilizacja arm ii, i 
sformułowanie program u w okólniku Salis 
buryego, to skok wielki od owego skromnego 
żądania kredytów. I puls Anglii odpowie­
dział mu tyin razem jak  najbardziej do d a­
tnio. W  Izbie lordów jednogłośnie przyjęto 
adres, w Izbie gmin debaty rozciągnęły się 
wprawdzie na dwa dni, alo jakież to były 
debaty! Jakkolw iek są świetne, pełne ener­
gii i stanowczości, a co najważniejsza, na­
piętnowane wysoce hum anitarnym  duchem 
mowy Beaconsfielda i N orthcota, ustępują 
one jednak w znaczeniu dyagnostyczneiu 
przed tą tak  nieprzewidzianą a tak wielką 
zmianą frontu, jakiej dokonała opozycja 
przez usta Gladstona.

Nikt od niego nie może żądać przy­
wdziania barw Beacousfielda. Ale przypu­
szczać można było, że zamilknie w naj­
lepszym razie i usunie się od dyskusji.
Tymczasem Gladstonowi szło widocznie o
to, aby zaznaczyć zwrot w opinii opozycji, 
aby dać wyraz oburzenia, jakie w niej wy­
wołuje polityka Moskwy. W ystępuje więc 
na arenę i oświadcza, że jedno ma tylko 
do zarzucania polityce Anglii, a to miano­
wicie, że jest izolowaną; gdyby zaś szła w 
koncercie z iuoerai mocarstwami, byłby jej 
pierwszy przyklasnął. A jeżeli idzie w soju­
szu z niem i? Gładstone się tego domyśla, 
ale nie wie ua pewne, i dlatego zachowuje się 
oględnie. Z resztą  chwali z całego serca pod­
niesienie sztandaru  helleńskiego i tą  po­
chwałą poddaje pośrednio kry tyce przeciw ­
stawny sztandar nowokreowanej przez Mo­
skwę Bułgarji. Nie może bowiem tak  od 
razu  przeciw tej B ułgarji wystąpić, której 
tak  nam iętnie doniedawna bronił. Zresztą 
gdyby to uczynił, byłby się przedzierzgnął 
w Beaconsfielda i między nim a prem ie­
rem angielskim nie byłoby już żadnej róż­
nicy. Ale za to czyni zadość swemu sumie­
niu, rzucając gromy na politykę „karygodną* 
Moskwy w spraw ie bessarabskiej.

W końcu przystępuje do najważniejszej 
sprawy dnia, do mesażu królowej, powołu­
jącego rezerw y, i do mającego się w odpo­
wiedzi uchwalić adresu, i oświadcza, że ani 
przeciw mesażowi ani przeciw adresowi nie 
ma nic do zarzucenia, zgadza się na nie 
najkom pletniej a tylko w szczegółach za­
strzega się, że poczyni pewne uwagi przy 
rozpraw ach nad dndttthow jrm kredytem .

Takie tedy stanow isko wobec rządu zajęła 
skrajna opozycja, stanowisko tak  przyjaźne, 
że opozycja przestała  być oppouentem.

O statu i zatem dyagnostyczuy ekspery­
ment Beacousfielda jak  najświetniejsze wydał 
rezultaty . Zawiódł nadzieje Petersburga, 
finansową karę  nałożył na B erlin, w ykazał 
zgoduość opinii w Anglii, i prawdopodobnie

rewję wojsk, w której też brały udział wojska 
austrjackie i pruskie.

Rankiem więc dopiero, po śniadaniu, wyje­
chaliśmy do Kalisza. Wszystkie wioski i cała 
droga literalnie były zapełnione rozmaitemi od­
działami, dążącemi na plac zborny. Czerkiesi, 
muzułmani, Dońcy, piesza i konna gw&rdja, ko 
zacy pędzący z rozkazami, adjutanci, słowem, 
cały ten widok wywierał na mnie niezwykłe 
wrażenie. Po rozmaitych formalnościach przy ro­
gatce dostaliśmy się wreszcie do miasta, gdzie 
po kilkugodzinuem szukaniu za jakąkolwiek stan­
cją, znaleźliśmy szczupły pokoik u jakiegoś pa­
na mecenasa, i umieszczenie na konie w jakimś 
chlewie. Z okna pokazywała mi starsza córka 
mecenasa cara Mikołaja, który przejeżdżał ze 
swoim licznym sztabem, a na drugi dzień wi­
działem pod miastem rewję, a raczej defiladę. 
Ojciec mój wskazywał mi wybitniejsze osobisto 
ści, oraz wymieniał nazwy różnych oddziałów i 
pułków. Wieczorem olbrzymi fajerwerk, monstru­
alne orkiestry i capstrzyk, składający się z kil­
ka tysięcy doboszów, za pełnie mi zdezorganizo­
wały moją wyobraźnię. W skutek też tego do­
stałem w nocy silnej gorączki.

Moskale — jak to dziś mówią — chcąc za­
dać „szyku*, przy ogniack sztucznych mieli przed­
stawić zdobycie imitowanej fortecy, i wysadze­
nie jej w powietrze. Na szczęście ich jednak, 
jakiś pruskiej czy inuej narodowości inżynier 
wojskowy, przypatrzywszy się bliżej poczynionym 
przysposobieniom, uwiadomił niezwłocznie „na- 
cz&lstwo", że wysadzenie to może nietylko imi­
towaną fortecę w powietrze, ale i tysiące dygnita­
rzy wprawić w niezwykły ruch odśrodkowy. Mo­
żna sobie wyobrazić, jakaby to była niespodzian­
ka dia cara Mikołaja i jego gości. A że, jak 
wiadomo, w Moskwie od wieków „czin czina pa- 
ceitajet*, to też zacząwszy od jakiegoś wielkie­
go jenerała inżyuierji, któremu car Mikołaj w ła­
snoręcznie wybił w „wygoworze* kilka zębów — 
grad ten pyskobicia odezwał się uastępnie roto- 
vrym ogniem aż do najniższych stopni.

Jadąc rzemiennym dyszlem przez Ostrów, 
Pleszew, Szrem, Kurnik, przybyliśmy wreszcie 
trzeciego dnia do Poznania, gdzie mi przede- 
wszystkiem zaimponował ratusz, z przemalowa­
nym na szczycie przez Prusaków polskim nie­
gdyś orłem. Mieszkaliśmy czas niejaki przy uli­
cy Wronieckiej, u Łazarowicza, który był pełno­
mocnikiem w procesie spadkobierczym mego ojca.

ówczesny Poznań do dzisiejszego ledwo w 
środkowym zarysie jest podobnym, bo nietylko 
jego obszar, ale i mieszkańcy nosili wówczas zu­
pełnie odrębną cechę. Pomimo bowiem wysilań 
rządu, aby żywioł polski gnieść i zamalgamować 
z niemieckim, były to tylko za wczesne jeszcze 
podrygi, których niepowodzenia wprawiały sza­
rańczę „beamterów* w pieniącą się wściekłość. 
Kto przypatrzył się bliżej, ten łatwo mógł na­
być przekouania, że Prusacy, pomimo swej buty 
i brutalnej siły, jaką misli w rękach, siedzieli 
jak mysz na pudle, a nieustanne marT odbierały
im sen. ,>, (G 4- »-)



zaufanie wzbudził w austriackich mężach doprowadzono do §. 20. P. Ki zeczunowicz zabie­
raj głoą . parę razy w sprawie składu kotmsyj 
szacunkowych

Za przykładem frakcji holienwartowskiej z
stau u .

Ażaliż już po nim stanowczo zostaną 
rozpięte żagle wojny ? zapyta czytelnik. Tak 
przypuszczamy, zw łaszcza, że nas zaledwie 
już tylko tydzień oddziela od 19. kwietnia, 
term inu uruchom ienia arm ii angielskiej, i że 
zwyczajem naszym uie jest, na  nieprawdopo­
dobnych rzeczach opierać naszego polityczne­
go rachunku. Nie możemy tedy przypuścić 
bezgranicznego ustępstw a Moskwy.

Prot st rumuński.

11 Polakami niemiecki klub postępowy wyraził 
Reehbaucrowi ubolewanie, ic  jako prezydent Iz 
by w sposób polemiczny traktował merytoryczną, 
treść i wartość projektu o podatku dochodowym 
Deputacji, którą go zawiadomiła o uchwale ki u 
bu, Rechbauer oświadczył, że się uie poczuwa do 
żadnego1 przekroczenia jegulaininu

Politische Corresp. ogłasza protest rumuń 
skiego ministra spraw zagranicznych, wystoso 
wauy pod dniem 28. marca w depeszy okóluiko 
wej do zagranicznych swych ajentów, przeciw 
traktatowi pokojowemu z San Stefano.

Protest ten brzmi jak następuje:
„Panie ajencieI Rząd rumuński szanując go 

dność swą, oraz bacząc na nietykalność swych 
granic, uważa za swój obowiązek oświadczyć, że 
pokój z San Stefano, naruszający prawa i iutereśa 
Rumunii, nie może jej obowiązywać wcale. Gdy 
by chodziło o nadanie niezależności narodowi ru 
Umińskiemu, to Rumunia musiałaby ją zawdzię 
czać nie pokojowi z San Stefano, w którym nie 
brała udziału, ale własnej energii i zachowaniu 
się w czasie wojay. Co się tyczy uznania tej nie 
zależności, to rząd rumuński byłby obowiązanym 
za to uznanie uchwałom kongresu, w którymb;r 
sarn brał udział, a któryby nie wykluczał od u 
działu stron wojujących. Pewne w San Stefano 
uchwalone artykuły odnoszą się do spraw, które 
dotykają nas bezpośrednio i w wysokim stopniu 
Sprawami temi są: sprawa Be-sarabii, ewentual 
ne unormowanie wynagrodzenia kosztów wojen­
nych, jakie W. Porta winna zapłacić Rumunii 
oraz artykuł dotyczący przemarszu wojsk mo 
skiewskich przez Rumunię.

Konieczną i słuszną jest, abyśmy co do tych 
różnych punktów wypowiedzieli na wstępie prac 
kougre.su nasze zapatrywania, bo punkta te nie 
tylko dotykają materjalnej nietykalności praw 
naszego kraju, ale nadto moralnych praw nasze 
go panującego i ekonomicznych stosunków.

Czyż istotnie przypominać mamy, że ture­
ckie fortece począwszy od Nikopolisu aż do Wi- 
dynia, których zrównania z ziemią od 22. czerw­
ca 1877 r. żądaliśmy, zajęte zoątały prze? woj­
ska nasze na wyraźne żądanie moskiewskiej głó­
wnej kwatery, celem służenia za fant przy na­
stępnych układach z W. Portą co do wyuagro 
dzenia wojennego należnego Rumunii? Pokój z San 
Stefano przydzielając te fortece do Bułgarji, zno 
si nasze prawo zastawu i odbiera' nam wszelki 
środek do skutecznej rewindykacji. Czyż podno­
sić trzeba, że smutne położenie finansowe otto 
mańskiego państwa w artykule 20. trak tatu  z San 
Stefano, publicznie jest wyrażonfem, i że zastrze­
żone w artykule 5. trak tatu  w luźnych wyraże­
niach praw o‘ dopominania się o swoje koszta wo 
jenue a priori staje się bezowocnem, bo niema 
sankcji ? Czyż potrzeba podnosić to szczególne 
porozumienie bez udziału Rumunii pod względem 
powrotu armii moskiewskiej do kraju swego w 
przeciągu dwóch l a t ; czyż podnieść trzeba, że 
sprawę tę uregulowała Moskwa li z Turcją, pod 
czas gdy do chwilowego przemarszu wojsk swych 
potrzebowała Moskwa osobnej konwencji z Ru­
munią, w uroczystej formie zaWarteJ ? Czyż po­
trzeba udowadniać jeszcze, że Rumunia w tym 
samym traktacie, w którym jest mowa o jej nie 
zależności, traktowaną jest w sposób okrutny, 
pod względem praw jej panującego i ma podle­
gać pewnym służebtiościom ? Sprawa wreszcie 
Bessarabii nie jest wyłącznie lokalną, aby mogła 
być tylko przedmiotem porozumień pomiędzy dwo­
ma państwami. Sprawa ta  należy do kompeten­
cji Europy, bo zmienia trak ta t z r. 1856.

Pokój z San Stefano zmienia, nadto prze 
pisy trak tatu  z roku 1856, dotyczące stałej du- 
najowej komisji, bo pokój ten wywraca artykuł 
17. paryzkiego traktatu. Utworzenie autonomi­
cznego księztwa Bułgarskiego wyklucza z jednej 
strony W. Portę z tej komisji, a z drugiej stro­
ny przyłączenie Bessarabii do Moskwy, wprowa­
dza do tej komisji nowy czynnik. Równowaga 
głosów tej komisji byłaby przez to, jeżeli nie 
zniesioną, to zagrożoną, bo głosy rozdzieliłyby 
się w przyszłości, jak następuje -• jeden głos mia­
łyby Niemcy (za Bawarję i Wirtembergię), je­
den Austro-Węgry, jeden Rumunia, jeden Mo­
skwa, jeden Serbia i jeden wreszcie Bułgarja. 
Przewaga nad dolnym Dunajem przypadłaby 
przeto niechybnie grupie państw, któreby więcej 
dbały o plemienne swe i polityczne interesa ani­
żeli o handlowe korzyści Europy. Nowy to a 
ważny argument, aby wszystkie interesowane 
państwa brały udział w obradach i uchwałach 
przyszłego kongresu.

Słuszność sama przemawia za nami, bo 
byłoby to iście rzeczą samowoli, gdyby sprawę 
naszą wnoszono, dyskutowano i sądzono bez na­
szego udziału; gdyby bowiem stać się miało, że 
Europa wzbroniłaby nam wstępu na kongres i 
bez nas obradować i stanowićby miała, to do­
kończyłaby naszego wykluczenia, którego ofiarą 
staliśmy się przez pokój z San Stefano, a prze­
ciw któremu rząd nasz musi protestować".

Austro-Węgry.
Na posiedzeniu Izby poselskiej dnia 8. kwie­

tnia zawiadomił minister Chlumetzky, że ustawa 
o wywłaszczeniach pod koleje otrzymała sankcję 
cesarską. Pomiędzy petycjami znajduje się prośba 
Rady powiatowej gorlickiej o rępublikację roz­
porządzenia iniuisterjalnego z dnia 23. stycznia 
1857, które zarobek uboczny przy gospodarstwie 
wolnem uwalnia od podatku, tudzież o uwol­
nienie gminnych kas pożyczkowych od podatku 
dochodowego. Druga petycja, podana przez Ste­
fana Sysiaka i 135 gospodarzy w Uhnowie o 
rektyfikację inyłek w obliczeniu cyfry ludności 
tego miasteczka, które zostało zaliczone do ka- 
tegorji gmin z wyższą niż 4000 dusz ludnością.

Dep. H o p f e n  jako przewodniczący komisji 
kwotowej odpowiada na interpelację, iż fakt, 
dlaczego komisja ta  nie przedkłada dotąd swo­
jego sprawozdania w kwestji kwot, należy przy­
pisać okolicznościom natury formalnej i meryto­
rycznej. Beputacja przedlitawska przedłożyła już 
wprawdzie komisji swój elaborat, ale jak wia­
domo nie jest on zgodny z elaboratem deputacji 
węgierskiej. Ustawa dotycząca, obowiązująca w 
Przedlitawii, nie zawiera żadnego postanowienia 
na taki wypadek. Ustawa zaś węgierska prze­
pisuje, że w razie niezgodności deputacji, oba 
elaboraty mają być komisji przedłożone do spra­
wozdania.

„Tymczasem sprawozdanie deputacji węgier­
skiej dotąd uie zostało przesłane komisji, i już 
w tern leży powód, dlaczego komisja nie wygo­
towała żadnego sprawozdania." Potem jrrzyi
plon o do rozpraw na l podatkiem dochoi

Ustawa kwaterunkowa według uchwał Izby 
deputowanych jest w streszczeniu następująca:

Rozdział I (§§ 1—20) - obejmuje przepisy o 
gólne. Kwaterunek stały albo przechodni, wspól­
ny albo osobny. Kwaterunkowi wspólnemu służą 
budynki następujące w następującej kolei: ko 
szary skarbowe; inne budynki skarbowe, o ile 
są niezajęte i przydatue ; koszary krajowe, po­
wiatowe, gminne i prywatne; koszary tymczaso­
we (Notiikasernen). Obowiązek dawania kwatery 
ciąży na posiadaczu domu lub innych buduików. 
Od obowiązku tego są wolne: 1) budynki prze­
znaczone na pobyt cesarza JMci lub członków 
domu cesarskiego; 2) domy i mieszkania poselstw 
zagranicznych; 3) lokale używane i niezbędne 
do ąłużby publicznej, tudzież lokale i mieszka­
nia urzędowe reprezentacji państwa, krajów, po­
wiatów i gmin; 4) lokale służące publicznej słn- 
ibie Bożej, publicznym i prywatnym zakładom 
dla chorych i dobroczynności, prywatnym o lyle, 
o ile nie są obliczone na zyski, zakłady nauko­
we i wychowawcze utrzymywaue z funduszu pu­
blicznego, .muzea i biblioteki użytku publiczue- 
go; 5) więzienia i domy poprawy; 6) klasztory 
żeńskie, męskie zaś o tyle, o ile stosownie do 
potrzeby powinny być odłączone klauzurą we­
wnętrzną; 7) niezbędne ze względu na stosunki 
rodzinne mieszkanie duszpasterzy i wyższego 
duchowieństwa wszystkich wyznań uznanych, tu ­
dzież lokale do funkcyj urzędowych i duchownych; 
8) lokale poczt, telegrafów, dróg żelaznych i że­
laznych i ..żeglugi parowej; 9) lokale procedero 
we i niezbędne, ze względu na stosunki rodzin 
ne mieszkanie dającego kwaterę. Budynki prze­
znaczone na stale kwatery, są na czas tego prze­
znaczenia wolne od podatku budynkowego.

Rozdział II. (§§. 21—37) mówi o kwaterun­
ku stałym, który o ile nie starczy pomieszczenia 
w koszarach skarbowych, jest ciężarem publi­
cznym, spadającym na kraj cały, za który ad­
ministracja wojskowa dawać będzie wyznaczone 
nstawą wynagrodzenie; równy zaś rozkład tego 
ciężaru jest rzeczą reprezentacji krajowej. Wy­
nagrodzenie to będzie oznaczane co pięć lat we­
dle podziału miejscowości na klasy. Na pierwsze 
pięć lat przeznaczono za kwaterę podoficera lub 
prostego żołnierza (za mieszkanie, umeblowania, 
opał i światło) na dzień: w koszarach 6 cnt., 
w koszarach tymczasowych 3% cnt., w kwate­
runku osobnym z prawem używania kuchni l ' / :

Duchińskiego i zarazem zawiadomimy, w jak i spo­
sób przesiać można okazy entograficzne i antropo­
logiczne do Paryża. Przypominamy też odezwę 
Towarzystwa,-którąśm y drukowali w filelonie na­
szej Gazety, znajdą w niej bowiem czytelnicy do­
kładne wyjaśnienie, jakie mianowicie przedmioty są 
potrzebne, ażeby wystawa polska etnografii i an­
tropologii odpowiedziała naukowym wymaganiom.

* Odczyt pana Jan a  Lama „Trzydziostoletnia 
wojna we Lwowie" odłożony z powodu zakazu 
policji, odbędzie się dziś w sali ratnszowej o go­
dzinie 7.

* Czwarty raz grana dzisiaj komedja „Lolo" 
cieszy się nadzwyczajnem powodzeniem.

Na wszystkich jej przedstawieniach te a tr  jest 
przepełniony, a ponieważ w reznltaeie, pomimo 
szczegółów niekoniecznie moralnych tendencja sztu­
ki jest nawet według D z. Pol. obyczajną, po d łu­
giem jej przedstawieniu pisaliśmy co n astępu je : 
„ Ju t popierwszem przedstawieniu „Lola" wiele ro ­
dziców zmieniło system postępowania w obec swo­
ich synalków ; nie wątpimy, iż po kilkunastu przed­
stawieniach tej sztuki będzie zmieniony cały system 
wychowania pnblicznego. Mnóstwo.zamaskowanych 
P e t i l l o n ó w  lwowskich (nazwisko domowego n a ­
uczyciela Lola, który o nic tak  mało nie dba, jak 
właśnie o wychowanie swego elewa) wybiera się 
do Krakowa, gdzie jeszcze tej sztuki nie znają". 
Była to notatką niewinna, ża rt rzucony mimocho­
dem, który nie powinien był popsnć krwi nikomu. 
Ale stało się przeciwnie. Tak Dz. Pol. jak  Czas 
rzucił się z tego powodu na Gazetę a biorąc rzecz

zakupienie dekoracyj, lecz publiczność nie licznie ilotfei zł. 168.81217 wynosi z dniem 31. grillu
się zebrała, że nawet niepokryto kosztów przed­
stawienia.

Bieda, głód i niedostatek doszły u nas wyso­
ko, że ludzie w naszych oczach m rą z głodu, albo 
sobie odbierają życie. Tak było d. 26 z. m. w 
którym schorzały czeladnik garbarski Marcin Sa- 
lisz odtrącony od domu szpitalu miejskiego, wy­
szedłszy odebrał sobie życie.

— Sprostowanie, w numerze wczorajszym 
w rubryse Ostatnich wiadomości, gdzie podany jest 
imiennie skład depntaeji lwowskiej do papieża, myl­
nie wydrukowano „h r. Aleksander Kieroński, itd .“ 
zam iast: „k s. Aleksander Kieroński'1...

D z ie w ią te  zw y cza jn e  w a ln e  z g ro m a ­
d zen ie  Z a k ła d u  k re d y to w e g o  w ło ś ­

c ia ń sk ie g o  ,
(odbyte dnia 9. kwietnia r. b.)

Przewodniczący ks. Karol Jabłonowski, komi­
sarz rządowy radca dworn Eekhardt, obocnyck 
członków 171.

Po krótkiew zagajeniu zgromadzenia, w którem 
witał przybyłych z całego kraju delegatów i pod­
niósł pomyślny rozwój Towarzystwa, przewodni­
czący przedstawia zebraniu p. komisarza rządowego, 
oraz zaprasza na sekretarzy pp. delegatów : dr. 
Markiewicza z Ozerniowiec, Kaweckiego z Sambora 
i Sawickiego z Komarna.

Przystępując do pierwszego punktu porządkn 
dziennego, dr. Zbyszewski odczytuje sprawozdanie

na serjo zacytowali zręcznie tylko dwa pierwsze z zarządu Zakładu. Ze sprawozdania tego wyjmu 
zdania sądząo, ,Że tym sposobem ebałamucą swoich] jemy następujące ważniejsze daty: 
czytelników. I Z końcem ro to  1877 liczył Zakład kr. włość

1877 r. zł. 202.852-20.
Obrót pieniężny w kasie centralnej i w 

sach powiatowych wynosił wr. 1877 zł. 12.935.947j 
austr. wal.

Dochód brntto w roku 1876 zł.948.50T, 
w roku 1877 zł. 1,024,430.

Zysk czysty w r. 1876 wynosił zł. 177.306‘J 
zaś w roku 1877 zł, 245.509-15. (Dok. nast.'

G o s p o d a r s tw o ,  p r z e m y s ł  i  b a n d ę !
W ie d e ń  d. 8. kwietnia. Na dzisiejszy tś

przyprowadzono wołów galicyjskich 979, węgi* 
skich 2270, niemieckich 255. Razem 3504, t*> 
był bardzo kiepski, płacono galicyjskie 48 do * 
zł., węgierskie 50 do 56 zł., prima 56 do 57 *6 
niemieckie 50 do 56 z ł , jedną partję koleroó./ 
wołów kupiono w Czechach przez jednego kupjj 
z Drezna do eksportu do Niemiec, ale że grani' 
ciągle jest zamknięta, przyprowadził ich więc 
do Wiednia na targ

W oły tłuste, młode, wagi wiedeńskiej l"*- v  
para, sprzedano po 60 zł. 100 kilo. Obawiał?^ 
trzeba, że jeżeli granicy nie otworzą, jak  słyctf 
to po świętach nie najlepsze będą targi, pomi* 
źe większe będą potrzeby. Rozprzedano wszystl 
ponieważ tanio było bardzo.

Krzysztofowicz, 
Caffe-Stierbóck.

m

cnt., bez tego prawa 1 c n t : od konia z a ś : w

Winszujemy im konceptu, który żywo przypo­
mina przysłowie o „kopanin dołków" i zamiast 
ośmieszyć Gazełę, skompromitował tylko Czas i 
D z. Pol. wystawiając inteligencję ich redaktorów 
w nie bardzo, pochlebnem świetle.

* Benefisy,tegoroczne świetne mają powodzenie 
Na „Joannie, która płacze i Joannie, która się 
śmieje", przedstawionej na dochód pani Leoutyny 
Parżnickiej, tea tr  był przepełniony. Publiczność 
przyjmowała artystkę z zapałem i zaraz po pierw 
szej seonie obrzuciła ją  bukietami. Niewątpimy 
ża równie dobrze powiodą się benefisy inue a nria 
nowicie p. Fiszera, który, gra w p iątek  na swój 
dochód, efektowny dram at: „Ubodzy w Paryżu"

* Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się we 
czwartek dnia 11. kwietnia r. b. o godzinie 6. wie 
czorem. —  Na porządku dziennym: 1) Losowa 
nie posagów z, fnndacji miejskiej im. arcyksiężnicz 
ki Gizeli. 2) Wybór jednego delegata do rady za 
rządu fnndacji hr. Skarbka w miejsce r. dr. Se­
wilskiego. 3) Prośba p Clement, dzierżawczyni fol- 
warka Zamarstynowa, o zezwolenie na poddzieria- 
wienie części gruntów folwarku, tudzież o przędła 
żenie terminu spłaty zaległości dzierżawnych. 4) 
Sprawozdanie zarządu czyszczenia miasta za r. 1877 
5) Rekursa w sprawach budowniczych: a. Brandta 
Józefa 565’/^  b. Schwarza Arona 3827^ i Piłpla

koszarach 27/,0 cnt., w koszarach tymczasowych 
27, cnt., w kwaterunku osobnym 1 ł/a cnt. Co 
do koszar nowo urządzanych z istniejącego już 
budynku, poręcza się właścicielowi na pierwsze 
15 lat wypłatę wynagrodzenia za samo pomie­
szczenie bez względu na przerwy w używaniu 
koszar dla w ojska; co do koszar zaś nowo zbu­
dowanych, poręcza się wypłatę na pierwsze 25

Mendla 383/*. 6) a. Komisja opiekuńcza fundacji
śp. Stanisława Gosiewskiego o zwolnienie jej od 
zwrotu funduszowi gminy kwoty 200 złr. opłaca­
nej corocznie za czynności syndykau miejskiego, b, 
wniosek w sprawie asygnowania kwoty 454 z łr 
9 9 ‘/a et- przypadającej na gminę z ty tn łu  patro­
natu jako datek konkurencyjny na restaurację bn 
dynków,: plebańskich przy kościele N. P. Marji 
Śnieżnej, 7) Wniosek względem asygnowania syno > » w e  ł  * » » t •  „ . ,    —1/» - /  - —    — " - J  o**'* "  ***•*« «

l a t ;  wolno jednak  adm in istracji wojskowej uży- dykowi miejskiemu kwpty 200 złr. tytułem ko 
wać budynku do innych celów wojskowych ■ lu b ; szt&w podróży i wynagrodzenia za zastępstwo gmi- 
wydzierżawić go ;  jeśli ato li budynek ta k i przez J ny przed trybunałem administracyjnym w sprawie 
nadzw yczajny w ypadek  (wojnę, pożar, powódź), kanałn w nlfey Wałowej. 8) Prośba dyrekcji Za 
s tan ie  się całkiem  lub częściowo nieużytecznym , kładu głuchoniemych o podwyższenie subwencji, 9 
w y p ła ta  ta  W właściw ym  stosunku  ustan ie . P* " a . Wniosek o wypłatę administracji hr. Skarbka 
tych 15 a względnie 25 la tach , poręcza się tę  kwoty 2000 złr. przyzwolonej na koszta odnowie- 
w ypłatę  koszarom  właściwym tylko n a  trzy  m ier nia sali teatralnej,, b. ks. Jan  Hazanowski zawis- 
siące, koszarom  tym czasowym  tylko na  m iesiąc.i dowca gr. kat. kapelanii w Sichowie o asygnacj( 
W łaścicielow i koszar wolno nie przyjm ować u - ' n a  drzewo opałowe. 10) Wnioski względem spra- 
rządzen ia, opału, kuchni i św ia tła . iw itn ia  guzików i herbów m. Lwowa na odzuakł

R ozdział I I I . (§§. 38 —54) mówi o k w a te -jd la  korpusu pompierów 1 straży miejskiej. 11 
ru n k u  przechodnim , który je s t  ciężarem  gmin, a Prośba p. Michała Spożarskiego o nadanie obywa 
pozostaw ia się  reprezentacjom  krajow ym  rozło- telstw a miejskiego.
żyć dopłaty  do niew ystarczającego  wynagrodzę- j * W  kursie ubiegłym zostali następujący ucznio- 
nia skarbow ego n a  k ra j cały, lub na utw orzone wie Zakładu UAnk. wojsk. p. Koestlicha we Lwo- 
w tym  cela  okręgi. W ynagrodzenie za  pokój o f i- ; wie, do egzaminu przedstaw ieni: a) na jednoro- 
cersk i z opałem i św iatłem  wynosi w W iedniu i ęznych ochotników: Henryk Gottleb, Roman Ka- 
w m iejscowościach pierw szej do czw arte j k lasy  j minczanul, Teodorowicz, Bronisław Chrząszcz, Le- 
35 cnt., w w szystkich innych k lasach  25 c n t ;  on W ild, Józef Dlamand, Leon Rosner, Aleksander 
z a  dostarczenie zaś  mebli dla ich żon i dzieci Kokurewicz, W ładysław  Kopecki, Franciszek Kunz, 
po 10 a  w zględnie po 8 cnt. Otl głowy na d z ie ń .' Michał Sozański, Juliusz Schrótter, W iktor Sti-o- 
W ynagrodzenie za podoficerów, szeregowców i męnger, Józef Ujejski, Czesław W agner, W łady- 
konie je s t tak ie  sam e jak  w kw aterunku  s ta ły m .'s ła w  Zieniewiez, W ładysław Bodnar, Ludwik Hal- 

Rozdział IV. (§§. 55 i 56) mówi o p lacach ,gki, Arnold Rappaport, Grzegorz Rybczak, Alojzy
do musztry, ćwiczeń i jazdy, co do których jeśli 
nie stanie umowa, nastąpi wywłaszczenie, dla 
większych ćwiczeń wolno używać wszelkich 
grantów, a szkody zrządzone natychmiast się 
oblicza i płaci.

Ustawa o zaprowadzeniu ustawy powyższej 
stanowi, że przepisy te tylko na czas pokoju 
obowiązują; na czasy wojenne wyda się inną 
ustawę. Wszelakie wyjątki i względności do­
tychczasowe są zniesione. Dotychczas prawo­
mocne umowy pozostają nierunaszonp.

Miasta galicyjskie są zaliczone do klas na- 
stępnjących: do klasy I.: Lwów; do klasy IV .: 
Kraków; do klasy V.: Buczacz, Stanisławów, 
Tarnopol; dó klasy V I.: Jarosław, Krosno, Sącz, 
Przemyśl, Rzeszów, Złoczów; do klasy V II.: 
Biała, Brzeżany, Bochnia, Drohobycz, Dolina, 
Husiatyn, Żółkiew; do klasy V III.: Brody, 
Bóbrka, Borszczów, Czortków, Głogów, Jawo­
rów, Kamionka strumiłowa, Kołomyja, Łańcut, 
Limanowa, Mielec, Monasterzyska, Mosty wiel- 
tie, Myślenice, Nisko, Podhajce, Rohatyn, Rudki, 
Trembowla, Tłumacz, Wadowice, Zaleszczyki; 
do klasy IX .: Brzesko, Bircza, Bohorodczany, 
łrzysna (?), Chrzanów, Cieszanów, Dąbrowa, 
Jorlice, Grodek, Grybów, Horodenka, Kęty, Kol- 
mszowa, Lisko, Nowytarg, Przeworsk, Pilzno, 
law a ruska, Ropczyce, Żywiec, Sądowa Wisznia. 

Staremiasto, Sędziszów, Siedliska, Sniatyn, So- 
cół, Tyśmienica, Turka, Zbaraż, Zydaczów, Żo 
yn ia ; do klasy X . : Dębica, Kałusz, Kosów, 

Nadwórna, Skarua, Tarnborzeg, Wieliczka. Klasy 
te są ważne szczególnie ze względu na wyna­
grodzenia za kwaterunek wyższych wojskowych.

(ronika miejscowa i zamiejscowa.
Lwów dnia 10. kwietnia.

* Profesor Franciszek Dnchiński, wiceprezes 
Towarzystwa etnograficznego francuskiego w P a ­
ryżu i prezes Towarzystwa antropologicznego i 
etnograficznego tamże, przybył do naszego miasta 
w sprawie nrządzenia osobnego polskiego działa 
antropologii i etnografii Polski historycznej na wy­
stawie powszechnej. Je st to dobrze zrozumiałym 
interesem polskiej nauki, ażeby wspomniana wy­
staw a wypadła jak  najlepiej. Sądzimy też, iż 
wszyscy, którym sprawy kraju leżą na seren i 
którzy dbają o to, ażeby etnograficzna jedność 
Polski wyraźnie i dobrze się przedstawiła, pospie­
szą z udzieleniem pomocy Towarzystwu w imienin 
którego działa prof. Dnchiński i na tę wystawę 

- chętnie poślą przedmioty, jak ie  posiadają. Za kilka 
i  -dni- podamy szczegóły o rezultacie J ta ra ń

Schylowski i Bogusław Żymirski. Z tych 14. zdało 
z bardzo dobrym, reszta  Zaś 7. z dobrym postę 
pem, a więc żaden z przedstawionych nie przepadł.

b) wstępny egzamin do kadeckiej szkoły zło 
żyli: Aleksander Tholie, Jan  Gościcki i August 
Yeltze na 1 rok, Karol Endemfan, Zenon Pachole, 
i Bogdan Strubiński na drugi rok.

Nowy knrs rezpeczął się dnia 1. marca b. r. 
Zwracamy uwagę tych, którzy w r . 1879 kończą 
rok 20ty a nie mają warunków do wstąpienia, j a ­
ko jednoroczni ochotnicy, ażeby w własnym inte­
resie wcześnie zgłaszali się do Zakładu, którego 
ogłoszenie znajdą w inseratach, gdyż od września 
r. z. zmieniony został przez ulinigterjum wojny 
program egzaminacyjny i zamia- - ja k  dawniej z  4, 
obecnie z 10 przedmiotów muszą zdawać egzami- 
na kandydaci na jednorocznych ochotników. Infor 
macyj tak  ustnych ja k  i pisemgych ndziela pan 
Koestlich z wszelką gotowością —, bezinteresownie.

* Statystyka pocztowa. W  marca r. b. na­
dano we Lwowie : 184.856 listów prywatnych nie- 
poleconych (między temi 6680 do adresatów w 
miejscu), 55,454 k a rt korespondencyjnych, 15.416 
posyłek pod opaską, 5908 posyłek 7 próbkami, 
152.230 egzemplarzy gazet, 87.206 listów urzę­
dowych, 37.101 listów poleconych, 6009 przekazów 
na kwotę 954.299 zł. 94 c., 35.971 posyłek w ar­
tościowych (między temi 9172 za pobraniem w łącz  
nej kwocie 73.627 zł. 17 c.); ogółem 580.151 posyłek, 
a zatem o 7,3.352 więcęj niż w maren r. z. Nade­
szło zaś do Lwowa 135.122 listów prywat, niepo- 
łeconych (między temi 6680 w miejscu nadanych), 
58.468 k art korespondencyjnych, 26 374 posyłek 
pod opaską, 3178 posyłek z próbkami, 24 542 
egzemplarzy g aze t, 37.284 listów urzędowych, 
31.679 listów poleconych, 12.941 przekazów na ogólną 
kwotę 362.170 zł. 10 c., 19.171 przesyłek wartość, 
(faiędzy temi 763 posyłek za pobraniem w kwocie 
13.857 zł.), ogółem 348.762 posyłek, a zatem o 
12.533 więcej niż w marcu rokn zeszłego

— N o w y  S%CZ dnia 3. kwietnia. (Odczyt, 
przedstawienie am atorskie, samobójstwo.) Trzeci 
z rzędu odczyt miał tn w niedziele 31. marca pro
fesor Sękowski. W ziął on sobie za przedmiot „Ma­
zepę" Słowackiego, którego rozbierał krytycznie 
S t. prelegent w nader zajmąjący sposób, wykazał 
zalety i wady ntworu w formie, a co do treści we­
wnętrznej, zarzneił pewną przesadę w naszkicowa­
niu strony etycznej ówczesnych obyczajów.

Dnia 1. kwietnia zaś mieliśmy tn te a tr  ama­
torski, grano w 3. aktach „Przezorną Mamę" (Bli- 
zińsUego.) Gra wprawnych dyletantów nie pozo • 
staw iała nic do życzenia, za co ich hncznemi na- 
g ń d z a 4pu.f&huikąmi. Dochód przeznaczonyssbył na

53140 członków, u których ma pożyczki, a niszczo­
ne wkładki udziałowe wynosiły 687,822 zł. w. a. 
W porównaniu ze sianem rokn 1876 i po oillicze- 
niu 1.359 członków, którzy w skutek całkowitych 
spłat kapitału w ystąpili, powiększyła się ilość 
członków w nbiegłym roku o 1.224 a suma wkła 
dek udziałowych o 8. 211'50.

Od czasn istnienia Zakłaón do końca grndnia 
1877 r. ndzłelono 68.140 członkom pożyczek w ilo­
ści 11,944.320 zł. w. a., które oprócz solidarnej 
petęki wszystkich członków, hipotecznie i prawem 
zastawa zabezpieczone są na przestrzeni 559.933 
morgów gruntu ornego, łąk i ogrodów, przedsta 
wiająeych wartość 28,408.114 zł., nie licząc w to 
wartośoi budynków mieszkalnych i gospodarczych 
w wysókości 7,611.551 od ognia nbezpieczonych. 
W edłng tego wynosi każde pojedynczo, pożyczką 
obciążone gospodarstwo, w przecięciu 9 6/, 0 morga 
w przyjętej wartości szacunkowej zł. 488*62 (to 
jest po zł. 50 89 za rnorg), a kwota na takowe 
pożyczona zł. 205 09, przeto na jeden rnorg udzie­
lona pożyczka wynosi w przecięciu zł. 21 36.

Zaprowadzenie ksiąg gruntowych w Galicji i 
na Bukowinie postępuje dalej i do końca grudnia 
1877 r. otworzono księgi hipoteczne w 292 miej­
scowościach, w których pożyezki udzielone z Zakł. 
kred. włościań., jako pierwsze pozycje na odłnżo- 
nych realuościach tabularnie wpisane zostały.

Z pożyczek udzielonych po koniec 1877 r. w 
ilości zł. 11,944.320 spłacono z końcem npłynio- 
nego rokn zł. 3,740.430*36, w skntek czego z 
dniem 31. grudnia 1877 r. pozostały stan  pożyczek 
wynosił zł. 8,203.889 64, a nadto pretensja na z a ­
kupionych ‘gospodarstwach i nieruchomościach w ilo 
śct zł. 182.164*81, razem zł. 8,386.054*45.

Listów zastawnych, których dotąd wydano w 
ilości zł 12,198 500, po odliczeniu ściągniętych w 
skntek dobrowolnie nastąpionej spłaty kapitała w 
ilości zł. 593.600, i w droze losowania w ilości 
zi. 3,183 900, razem zł. 3,777.500, pozostało z 
dniem 31 . g ra d m a  1877  r. w oblegn  d o tąd  ńiew y- 
losewanyeh w snmie zł. 8,421,000. — Na rachu­
nek zaległości z końcem 1876 r. pozostałych ścią­
gnięto w ciąga zeszłego rokn 60.222 zaległych ra t 
w ilości zł. 699.800 32, i procentów zwłoki w ilo 
ści zł. 135.693.14, razem zł. 835.493 46.

W ogóle w przeciągu la t 9 in trwania Zakła 
dn, na 58.140 dłużników wypowiedziano sądownie 
pożyczki z powoda opieszałości w plaeenin ra t 
7.906 dłużnikom, z tych przeciw 2.841 dłużnikom 
wdrożono egzekucję, a 987 gospodarstw sprzedano 
w drodze przemttsowej.

W tych wypadkach, w których bez ujmy dla 
interesów Zakłada da się to uskutecznić, dłużnicy, 
nawet ja t  po dokonauoj licytacji mają możność a 
trzymania się przy posiadaniu całego gospodarstwa 
lab też części tegoż, przez późniejszą spłatę zale­
głego d łu g a , a to w tak ich  razach, gdy sprzedane 
v/ drodze przymusowej gospodarstwo, nabyts zo­
s ta ło  na ra c h a u e k  Z ak ład a . W ton gpoiób z po­
między wyżej wymienionych, od czasu trw ania Z a­
kłada na publiczną sprzedaż wystawionych 987 go­
spodarstw zwyż %  a mianowicie 660 gospodarstw 
nabyto na rzecz Zakładu, z których już wiele po 
zapłaceniu całej naleźytośei, dawniejszym w łaści­
cielom zwrócono, i z czego dalej okazuje się, że 
dotąd na 58.140 dłużników sprzedano rzeczywiście 
trzecim osobom tylko 327 realności, co przedstawia

amy innych pism i
l*a»*yź dnia 8. kwietnia. Rząd angielski dc 

wiedział się. że Moskwa B -saiabię, Bujnkdere 
Gallipoli sobie trwale zebezpieczyć chce, i dl* 
tego tylko się stara zyskać na czasie. Jeżeli t< 
dy rokowauia we Wiedniu pomyślnego rezultat 
rychło nie wydadzą, to admirał Hornby zajroi 
Gallipoli.

I jo n s ljrn  duia 8 . kwietnia. Z wiarygodnej 
źródła donoszą,,>ie Achmed Vefik basza pozosW 
uie swoje na posadzie prezydenta* mu istró 
wpływowi Layarda zawdzięcza Sułtan zainsti 
lował natrowo Achtneda z wszelką forraalnoś *# 
Daily Tetegraph donosi, że Mośkale niebo i z. 
mię poruszają dla namówienia Turków do wyi 
nia im uadbrzaży Bosforn. Tożsamo napier, 
najusilniej na sułtana, żeby im wydał kilka p; 
cerników pod jakimkolwiek pozorem, a to zi* 
puszczenie niektórych warunków traktatu sn 
Stefańskiego. Marynarze moskiewscyczekają już 
ich obsadzenie. Kordon z wojsk tureckich o, 
snjący Konstantynopol już ukończony. Woj 
na stanowiskach silnie oszańcówauych, zajm 
wszystkie wyżyny dominujące nad Bosforem. ( 
fr . Presst).

L o n d y n  dnia 8. kwietnia. Z Pery d«itfj 
szą do Daily Telegraph: Austrja dała Porcie **' 
pewnienie, że się sprzeciwi przymusowemu pr*f 
prowadzeniu stypulacji trak taty  S,an-Stefanf 
Wszelkie urlopowanie w armii ańgielsko-indyj' 
skicj zastanowiono. Angielska' armia operacyjo1 
ma być silnemi oddziałami indyjskiej jafedl 
wzmocniona.

P e ra  dnia 7. kwietnia. Z Chiwy donosi, 
że zeszłej zimy z Orenburga zbiegły Chan K< 
kandn szczęśliwie do swojego krajń 'się  dostał, 
że się na nowo do walki z MoskWą zbrO 
( Tagblatl).

V* °/„ w stosunku do gospodarstw pożyczką obcią­
żonych. Zakład ułatw ia i w inny sposób spłacanie 
ra t tym, którzy popadli w zaległości z przyczyn od 
nich niezależny h, a to dozwalając im uskutecznia 
nia spłaty zaległości na dalsze la ta  w drodze amor­
tyzacji, o ile ich hipoteka dostateczną na to daje 
rękojmię. Takich uwzględnień dozwolono w ubie 
głym rokn 541 dłużnikom

Ubytki w dziale pożyczkowym i odpisanie in­
nych wątpliwych pozycyj wynosiły w rokn zeszłym 
gumę zł. 36.797 76 i zostały pokryte z uzbieranego 
na ten cel przez lata poprzednie funduszu rezer­
wowego specjalnego, który ż duiem ostatnim gru­
dnia wynosił zl. 128 522‘32.

Pożyczek gminnych jako takich, które użyte 
bywają na zaknpno obszarów dworskich, głównie 
zaś łąk i lasów, lnb też służą do podniesienia do­
brobytu gospodarstwa krajowego, udzielono w ze­
szłym rokn sześuin gminom, z których po koniec 
rokn 1877 pięcia gminom wypłaeouo łączną kwotę 
złr 39 000.

Interes asekuracyjny ogniowy prowadzi Zakład 
dla swych człenków przeważnie za zwrotnem ubez­
pieczeniem n pierwszego węgierskiego ogólnego To­
warzystwa aseknracyjnego.

Interes asekuracyjny ogniowy prowadzi Z a­
kład dla swych członków przeważnie za zwrotnem 
ubezpieczeniem u pierwszego węgierskiego ogólne­
go Towarzystwa aseknracyjnego.

W  przeszłym rokn wypłacono za szkody ognio­
we zwrotnie ubezpieczone w temże węgierskiem 
ogólnem Towarzystwie asekuracyjnem 164 stronom 
snmę zł. 27.790*52 zaś z funduszu rezerwowego 
aseknracyjnego utworzonego w rokn 1873 z części 
dochodów procentów pożyczkowych 88 stronem sn­
mę 6.772-62, ogółem zaś od czasu istnienia Za­
kładu 1809 strouom zł. 279.007'23 a. w.

W yi wymieniony fundusz rezerwowy aseku­
racyjny, który z końcem grudnia 1876 zł. 271 819 75 
wynosił, wykazuje z końcem grudnia 1877 r. su­
mę zł. 322.405 29.

Asygnat kasowych było w obiegu z końcem 
grudnia 1876 w ilości zł. j ,000.800, w roku 1877 
wydano asygnat kasowych za zł. 1,060-150. -Ra­
zem zł. 2,060.950.

W  rokn 1877 ściągnięo zł 1,231.600, pozo 
staje przeto z końcem rdktt 1877 asygnat kaso­
wych w obiega za snmę zł. 829.353

Tiow&az.Nar.iiiiitatiiaM
Pogłoski pokojowo rozwiały Bię od duch 

rozpraw w angielskim parlamencie. Lońdjń; 
gabinet uw aża projekt kongresu za upadły, 
fitożliwość podniesienia go widzi jedynie w be* 
warnnkowem przyjęcia żądań, które rząd earst

?o dwakroć był odrzucił. Moskwa pod wyłączfl 
nieodwołalną decyzję europejskich mocarstw 0 

poddać trak tat sanstef&ński. A bliżej tłumacz 
znaczenie tego żądania rząd angielski w parli 
raencie. Podług tego tłumaczenia, poddanie tra i  
tatu  sanstefańskiego pod decyzję Europy jest i 
nieważnieniem zupełnem tego traktatu, jest poi 
daniem się Moskwy pod trak tat paryski. Mn 
skwie wtedy służyłaby jedynie wolność przędło 
żenią tego traktatu  jako propozycji od siebi 
kongresowi.

Takie stauowisko gabinet angielski zach 
wywał wobec rozmaitych pośredniczących propi 
zycyj, w ostatnim tygodniu podjętych z Berliur 
i jak oświadczył, takie stanowisko zachowywa 
będzie i nadal; Moskwa, jeźli pragnie unikną 
wojny, musi przyjąć warunki angielskie. Le< 
takie przyjęcie byłoby zypełną abdykacją, z g< 
ry stwierdzoną. I dlatego można być pewny 
że skoro angielski rząd orzekł tak stanowczi 
iż trw a przy dawniejszych żądaniach, MoskW< 
cofnąć poprzedniej, dwukrotnej odmowy ćofui 
nie może. Gdyby to uczyniła, przestaliby bji 
mocarstwem pierwszorzędaem, i upokorzona b* 
łaby jeszcze więcej, jak po nieszczęśliwej 
nie. Innego wyboru, jak podjęcie wojuy, Moskw* 
nie ma już dzisiaj.

rl

Biuro korespondencyjne, streszczając w swyd 
telegramach mowy ministrów angielskich, stal* 
w ygładza wszystkie ostre kauty, zatuBZowuj* 
wszystkie stanowcze przeciw Moskwie wyraiff 
nia. Dziwi więc nas bardzo, że odważyło sf‘ 
wczoraj tak ostro streścić oświadczenie Salisbu 
ryego, iż bardziej wierzy ks. Ghice, ajentów 
Rumunii niż Gorczakowowi. Ale bądźcobądź spro 
stować musimy doniesienie biura koresponden 
cyjnego o przemówieniu Northcotea, uzasadniają" 
eego mesaż królowej, powołujący rezerwy pod 
broń. Według depesz prywatnych Northcote o* 
świadczył, że krok ten rządu nie jest wpraw 
dzie jeszcze dowodem, aby rząd był przekonany 
iż wojna koniecznie musi nąstąpić, ale jest wj 
razem pragnienia rządu prżygotowania się r 
wszelki wypadek. Anglia pragnie i z całą si"' 
dążyć do tego będzie, aby trak tat sanstefańs 
został z u p e ł n i e  z n i s z c z o n y .  Jeżeli 
się uda przeprowadzić na drodze pokojowej, te 
lepiej. Jeżeli uie, to Anglia nie cofnie się przęi 
wojuą. O kongresie zaś już mowy być nie może 
Dzisiaj jest on niemożebuym. Anglia nie pragni* 
wojny, ale jest zdecydowaną na krok nie odstąpi 
od swoich praw.

>

Biuro Rentera dowiaduje się ze Stambułu- 
że stosunki pomiędzy Layardem a posłem an 
strjackim Zichym bardzo serdecznej są natur) 
Obaj miewają częste konferencje. Moskale pono* 
wnie żądali od sułtana pozwolenia na ambarkw 
cję wojsk w Bujukdere. Sułtan odmówił, tłumu' 
cząc, że toby naraziło dobre stosunki pomięifyi 
Turcją a Moskwą. Z Odessy przybyła do 
Stefano pewna liczba oficerów dla uzupełnieai* 
kadrów, a lądem przybywają nowe wojska. Moj 
skale budują tam koszary, a Turcy zakładaj* 
pod Maślakiem obóz oszańeowany.

W miastach Bułgarji, jak donoszą 2 1 'n o  
potworzyły się komitety, aby wysłać do Fili^ó- 
polu deputatów dla ułożenia zbiorowego adresu 
do cara. Zaprojektowano także obmyślenie jakie 
goś jrrderu bułgarskiego, ąle projćkt wstrzymał 

'Fundusz -rezerwowy z końcem roku 1876 w się. W ogóle Bułgarzy dostrzegają, że Turcy są



poniekąd lepiej traktow ani przez Moskali niż 
Bułgarzy. W  Ruszczuku deputacja mieszkańców 
bułgarskich udała się do komendanta z prośbą, 

aby wszystkich obcych kupców wypędził z mia­
sta, tak  żeby tylko Bułgarzy mogli wyłącznic 
prowadzić handel. Komendant kazał deputację 
zamknąć do kozy.

Kóln. Ztg. dowiaduje się z Paryża, że w 
Zjednoczonych Stanach powstała myśl uzbrojenia 
na rachunek Moskwy okrętów partyzanckich dla 

.zabierania angielskich statków  handlowych w 
razie wojny. W  tym celu miało się naw et za­
wiązać stowarzyszenie akcyjne. Wiadomość ta  
lie zasługuje na wiarę, albowiem pomiędzy S ta­
lami Zjednoczonemi a Anglią istnieje tra k ta t  z 
r, 18 71 , wykluczający kaperstwo dla obu tych 
państw, dopóki nie są ze sobą w wojnie. Prędzej 

At&tki tego rodzaju przygotowywanoby może prze­
ciwko Moskwie.

We Francji po raz pierwszy od uskutecznie- 
?  nowej organizacji wojskowej, ma być tego 
ku zmobilizowaną obrona krajowa dla odbycia 

ćwiczeń obozowych. Pierwsze powołanie liczy 
131.000 ludzi.

P e t e r s b u r g  9. kw ietn ia . „ Jo u rn a l de 
St. P e te rsb o u rg “ podno iząc w szędzie ob ja­
w iającą się nadzie ję u trzy m an ia  pokoju ,
Wskazuje zarazem  co by d la  osiągn ięc ia  go 
uczynić należało . M oskw a ż ą d a , żeby d la  
chrześcian uzyskane dobrodziejstw a zabezp ie­
czono, nie podobnem i stypu lacjam i jak  t r a k ­
ta t  z r. 1 856 , lecz m aterja ln em i ręk o jm ia ­
mi. M oskw a nie m oże p rzy jąć  efem erycz­
nego ro z s trzy g n ien ia  spraw y w schodniej 
przez kongres, gdyż takow e n ie  zabez­
pieczy pokoju. Je ś li E u ro p a  chce się 
podjąć rozw iązania kw estji wschodniej w d u ­
chu em ancypacji i zadow olenia ch rześc ian , to 
Mo kw a nie ro b iłab y  żadnych trudności, byle 
Omawianie spornych  kw estji zaufaniem  a nie 
zaw iścią natchn ione było. 

jjV , „A gence ru sse“ donosi, że p u łk  podo l­
sk i, € ta  b ry g ad a  a r ty le rzy sk a  i inne oddzia 
ły  z T u rc ji do Odessy p rzyby ły . G dyby do 
kongresu  przyszło , u d a łb y  się n ań  G orcza 
ków  w tow arzystw ie  Ignatiew a.

R z y m  9. kw ietn ia. Papież przyjm ując 
deputację  z n iem al 10 0  osób z ło żo n ą  , A u- 
itr ja k ó w  i W ęgrów , a m iędzy tem i wiele 
osób znakom itych  rodów, d ziękow ał za ten 
"religijny objaw . Z apew ni! p rzy tem  , że k o ś­
ciół w A u stiji m a w swojej szczególnej pie 
czołow itości, pochw alił pobożność i p rzyw ią­
zan ie  cesarsk iego  domu do stolicy ap o sto l­
skiej, i w y raz ił n ad z ie ję , że sp raw y  religij*
'fte coraz na  lepszą d rogę  rozw oju w kracza ją .

R z y m  9. kw ietn ia . W Izb ie  posłów  
k ilk a  mówców, a  pom iędzy nim i Y iscon ti- 
V enosta , Pandolfi i M usolino u zasad n ia li in ­
te rp e lac je  w sp raw ie  w schodniej. W iększa 
część mówców k ła d ła  nacisk  na  po trzebę 
Przyjacielskiego postępow ania w spólnie z 
A u stria . W  odpow iedzi m in is te r sp raw  za - 
jfcranicznych C orti o św iadczy ł — że rząd  od 
Czasu w ybuchu wojny trzy m a się śc isłe j 
neu tra lności. S tosunk i jego ze w szystkiem i 
M ocarstw am i są p rzy jac ie lsk ie , w olne od 
Wszelkiego zobow iązania. Na zapy tan ie , czy 
rząd  odrzuca t r a k ta t  san ste faó sk i, odrzekł 
C orti, iż się spodziew a, że rokow ania  będą 
m iały  sk u tek  pom yślny, a le  przedw czesnem i j
św iad czen iam i nie może kom prom itow ać ■ bem tr a k ta tu  san -stefańsk iego  zam ie rza  osią- 

°« ta tecznego  rezu lta tu . J a  rów nież, pow iada gnąć cel pożądany , godząc z jednej s tro n y  
C orti, uznaję k o rzyśc i serdecznego  porożu- 1 t r a k ta ty  tudzież praw o A nglii i innych  mo 
m ienia z A ustrją , lecz należałoby, aby w carstw  z u rzeczyw istn ien iem  szczęścia ludów , 
izbie un ikano  dyskusji nad spraw am i te ry - i uw zględniając zarazem  praw o MoBkwy, na- 
h>rjalnemi, k tó re  się  sp rzeciw iają  uroczystym  byte ofiaram i.
Zobowiązaniom, p rzy ję tym  wobec A u strji

dzieję, że tym  razem  jeszcze a rg u m en ta  ro ­
zum u odniosą zw ycięstw o nad ap e la c ją  do 
przem ocy. G dyby jed n ak  ponow na wojna 
s ta ła  się n ieuchronną, n a ten czas  W łochy  bę­
dą m usia ły  zachow ać ściśle bezparcja lną 
postaw ę, k tó ra  oopow iada jednom yślnym  u- 
cznciom narodu. l ’o tem ośw iadczeniu  in te r­
pelanci nie obstaw ali już dalej p rzy  sw ych 
in terp e lac jach .

B u d a p e s z t  10. k w ie tn ia . W  Izb ie po­
selskiej podczas rozpraw  nad budżetem  m iał 
w czoraj T isza d łu ższą  mowę, po najw iększej 
części treśc i po lem icznej, broniąc po lityk i 
rządu . P ow oływ ał się n a  sw oje daw niejsze 
ośw iadczenia, zb ija ł tw ierdzen ie , jakoby  m i­
n iste rstw o  sp raw  zagranicznych  było  w b łąd  
w prow adzone i k ła d ł  nacisk  na to, że nie 
m ożna przypuszczać, iż A u s tr ja  będzie izo­
low aną w raz ie  konieczności w ydan ia  wojny 
P rzy p o m n ia ł tak że  naukę, w ypadkam i n a s trę ­
czoną, że in te re sa  w ęgierskie i rum uńsk ie 
są identyczne, oba te  p ań stw a bowiem m ają 
wspólnego w roga — w panslaw izm ie. T akże 
i u innych  ludów sąsiedn ich  tak ie  sam o 
pow stanie p izekonan ie , skoro  ty lko  p rzy jdą 
do św iadom ości, że jedyn ie za pom ocą p rz y ­
jaźn i z A u strją  m ogą zachow ać sw oją in d y ­
w idualność. R ząd i dzisiaj tak że  uw aża za 
swój obowiązek, p rzestrzegać in teresów  po­
ko ju  i m ouarchii (H uczne oklask i).

L o n d y i l  d. 10 . kw ietn ia . W  Izbie 
gmin zb ija ł N orthco te  bardzo energ iczn ie 
tw ierdzenie, że okóln ik  S alisbu ryego  m a p rzy  
spieszyć w ybuch wojny, —  i o d p ie ra ł z a rzu t, 
iż rząd  prze  do wojny. R ząd nie m a n a j­
m niejszej chęci upokorzen ia  M oskwy. A nglia  
żąda ty lko , aby ca ły  t r a k ta t  b y ł p rzed ło żo ­
ny kongresow i. A nglia nie od rzu c iła  m yśli 
kongresu. F ran c ja  i inne m ocarstw a zg ad za­
ją  się ze zdaniem  A nglii. R ząd  je s t tego  
przekonania, że chw ycił się  po lityk i n a js to ­
sow niejszej do u trzym ania pokoju . R ząd  zna 
swój obow iązek, i w raz ie  po trzeby  nie u lę­
knie się jego spełn ien ia . Po tej mowie po­
p raw k ę  L aw sona  odrzucono w iększością  319  
głosów  przeciw ko  64. H a rtin g to n , F o rs te r  i 
wielu innych  libera łów  w strzym ali się  od 
głosow auia. G ladstoue i B rig h t g łosow ali za 
p opraw ką. C am pbell cofnął sw oją popraw kę, 
poczem ad res  p rzy ję to  jednogłośnie.

L o n d y n  1 0 . k w ie tn ia . „Tim es* poda­
ją  odpow iedź G orczakow a n a  okóln ik  Salis 
bnryego. Odpowiedź w ykazuje, że tran sak c je  
dotyczące B u łg a rji są  ty lk o  rozw inięciem  
zasady  ułożonej na konferencji k o n stan ty n o ­
politańsk ie j. T ra k ta t  zostaw ia m iejsce dla 
n iezbędnych zm ian. B u łg a rja  i R um unia nie 
będą pod k o n tro lą  m oskiew ską. M oskw a je s t  
go tow ą skrócić  te rm in  okupacji B u łg a rji. Od­
g ran iczen ie  B u łg a rji je s t ok reślone ty lk o  ogól- 
nikowem i w yrazam i. W  istn ie jących  u rz ą d z e ­
n iach  B ułstarji praw ift n ie nio umioniło. 
Co do E p iru  i T essa lii nie s typulow ano nic, 
aby  un iknąć podejrzen ia , że M oskw a burzy  
T urcję .

N aby tk i w A rm enii są  p o trzeb n e  do 
w łasnego bezpieczeństw a. G orczaków  kon­
s ta tu je  d a le j , że tra k ta ty  od 2 2  la t  k ilk a ­
k ro tn ie  były  łam ane, i życzy sobie dowie 
dzieć się, w ja k i  sposób A nglia  pozą obrę

n ą  n a  okólnik  Gorcz&kowa p rzy  rozpoczęciu m oże. Pokój je s t  celem  angielsk iego  narodu,
wojny, w k tó re j to  odpow iedzi D erby  s ty p u - a le  trw a ły  pokó j m usi się op ierać  n a  u trzy -
lacje  tra k ta tó w  r. 18 5 6  i 1 8 7 1 , szczególnie m ania praw .
odnoszące się  do n iepod leg łości i in teg ra l-J  Poczem  ro zp raw y  odroczono do dzi-
uości T urc ji, jak o też  i w ypow iedzianą tam  siejszego w ieczora.
zasadę p rzy p o m n ia ł, że żadne m ocarstw o  n ie 1 W Izb ie  wyższej ośw iadczył S a l i s b u -
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co do rokow ań  kongresow ych, A nglia ża-1 osądzić, k to  je s t  w ia ry g o d n ie jsz y m : G orcza-

D alej pow iada C o rti: W ypadk i r . 18 7 7  
m ogą być w ykreślone z dziejów, a t r a k ­

ta ty  z r . 1 8 5 6  i 1871 m uszą być w ew en- 
toainych ro k o w an iach  odpow iednio zmodyfi

(Tylko w jednej esęici wczorajszego numeru 
drukowane.)

L o n d y n  dn ia  9. k w ie tn ia . Beaconsfield 
w yłuszczy ł w b lisko  pó łto ragodzinnej m owie

ow ane. R okow ania toczące się pom iędzy (w Izb ie lordów, okoliczności, pak ie do wy 
khinetam i i usposobienia pokojowe, k tó re  (dania o rędzia  k ró low ej p rzyw iod ły . M ów ca 

w  osta tn im  czasie pojaw iły , bndzą n a - pow ołuje  się n a  odpow iedź D erb y ^g o , w yda-

dnych  tru d o śc i w podrzędnych  kw estjach  
nie podnosiła , u sp raw ied liw ia  w ysłan ie an g ie l­
sk iej floty ta jnem i m oskiew sko-tureckiem i 
rokow aniam i i posuw aniem  się  M oskali ku  
K onstan tynopolow i; k ładz ie  d a le j nac isk  i na 
to , że rząd , zgadzając  się n a  kon g res, uw aża ł 
za  konieczne, sw oją p o lity k ę  w sposób n ie­
dw uznaczny jeszcze ra z  objaw ić. W tym  ce­
lu pow iadom ił h r . B eusta , że je s t nieodzo- 
wnem, poprzednio wiedzieć, czy każd y  a r ty ­
k u ł t r a k r a tu  pokojowego pod d y sk u sję  po­
dany  będzie.

O dpow iedź M oskwy .uważać n a leża ło  
jako  odrzucen ie spraw iedliw ych  ang ie lsk ich  
w arunków .

K ry ty k u jąc  t r a k ta t  śaifstefańsk i pow iada 
m ówca, iż w szystk ie a r ty k u ły , w yjąw szy 
techn iczne, o d stępu ją  od trak ta tó w . Gdyby 
ten  t r a k ta t  b y ł przeprow adzouy, to  d o tk n ą łb y  
handln  an g ie lsk ieg o  i żeg lugi w cieśn inach , 
bo T u rc ja  s ta łab y  się wazalem  Moskwy.

W obec zach o w an ia  się  M oskwy i gdy 
w szelka nadzie ja  pokojowego za ła tw ien ia  
zn ik ła , m u sia ł się rząd  chw ycić środków  
ostrożności i uw ażał za swój obow iązek, do ­
rad z ić  królow ej do m esażu.

W obecnem  położeniu  k ra ju , p rzy  o g ro ­
m nym zaszłym  przew rocie, do tykającym  w ie­
lu  najw ażniejszych  in te re só w  A nglii a  n a ­
w et wolności ca łe j E nro p y , n ik t  nie może 
tw ierdz ić , iż  gdy ca ły  św ia t się  zbro i, ty l­
ko  A nglia m a pozostać nieuzbrojona. O l­
b rzym ie państw o ang ielsk ie  może być u trzy - 
m anem  jedyn ie  tem i przym iotam i k tó rem i 
zostało  u g ru n to w a n e : odw agą, karnością , 
c ierpliw ością, s tanow czością  i pow ażaniem  
publicznych  p raw  i narodow ych obw iązków . 
Obecnie n iek tó re  zabezpieczenia tego  p&ń- 
stw a są zagrożone. B eaconsfield  spodziew a 
się, iż zaproponow any ad res będzie jed n o ­
g łośn ie p rzy ję ty .

P o  d łuższych  ro zp raw ach  ad re s  jed n o ­
g łośn ie  p rzy ję to .

L o n d y n  d n ia  9. k w ietn ia . W czoraj 
w ieczór w Izb ie  niższej N o r t h c o t e  propo 
nu jąc  adres, podnosi, iż  pow ołanie rezerw y 
n ie  je s t  k ro k iem  w ojennym , lecz środk iem  
ostrożności. A n g lia  życzy sobie p raw dziw ego  
k ongresu . Ż ądając aby  Europa- p rzy  re g u ­
lacji b y ła  p y tan a , A nglia  w y m ag ała  ty lk o
to g o , oo M o a tr ro  rr  s ie r p n iu  gOtUWa b y ła
p rzyznać . R ząd spodziew a się jeszcze te ra z , 
iż trudnośc i, p rzeciw ne kongresow i, będą u 
sun ięte . T eraz  jeszcze się  to  nie s ta ło , lecz 
sądzi on, że M oskwa te raz , w idząc iż A nglia  
zam ierza  in terw en iow ać nie d la  eg o isty ­
cznych celów, akceptow ać będzie zap a try w a  
n ia  A nglii.

Gdyby odrzucono sposobność pow sze­
chnej eu ropejsk ie j regu lacji, to  obow iązkiem  
rząd u  będzie s ta ra ć  się, aby in te re sa  A nglii 
n ie uc ie rp ia ły

G l a d s t o n e  k ry ty k u je  mowę N orthco- 
te ’a, po tęp ia izo low aną ang ielską p o lity k ę  
zaleca europejsk i koncert, a le  nie staw ia  
żadnej popraw ki do ad resu , gdyż p rzy  roz 
p raw ach nad  dodatkow ym  k red y tem  d la  r e ­
zerw y, będzie po tem u sposobność. Pochw ala 
on jedyn ie  p o lity k ę  ang ie lską  co do G recji 
P ropozycję MoskWy co do B essarab ii n azy ­
wa n iep o lity czn ą , k a ry g o d n ą .

H a r r y  podnosi, iż  bez p rzyzw olen ia  
A nglji żadna zm iana tra k ta tó w  n astąp ić  nie

ków  czy G b ik a? ...

P rz y je c h a li  dnia 10. kwietnia 1878.
HOTEL ZORŻĄ : A. hr. Gołuchowski z Ło- 

slacz. Dr. K. Żywickl z Tarnopola. J . Chełmicki 
e Besarabii. J . Kupfer e Besarabii. W . Slonińsk. 
e Jass.

HOTEL EUROPEJSKI: W. Bonka e Pleniak. 
E. Lochakskf e Derewnia. F. Polatszek z Wiednia. 
J . Schorr e B.ikareszta.

HOTEL LANGA : J. br. Hańb e Chodorowa. 
M. Lbweasohn e Wiednia. M. Seidier e Wiednia.

HOTEL ANGIELSKI : Dr. H. Stażew ski e 
Kałnsza. J. Burzyński t  Uhrynowa. A. Krasowski 
e Dąbia. J. Leszczyński z Loczan. A. Perncki z 
Starejsoli. S. Manasterski z Rohatyna. J . Lewako- 
wicz e Przeworska.

HOTEL KRAKOWSKI: St. Toczyski z Do- 
browca. J . Witosławski z Witosławia. F. Dnehiń- 
ski z Szwajcarji.

HOTEL WARSZAWSKI: W. Regawski e Gor­
lic. M. A. Rozborski z Hnizdyczowa.

HOTEL KUHNA: A. Mijakowskl z Złoczowa. 
St. Blzański z Wyrowa. W. Żubr z Żółtańca.

Ut>o3obicnis silna.
H asa  ga lle . T o h . k redy tow ego .

Kupuje. Sprzedaje.
5V0 L isty  zastaw ne oprócz k u ­

ponów 100 złr. po 84 75 85 25
4%  Listy zastaw ne oprócz ku­

ponów 100 złr. po 79 25 80 —
Lwów d. 10 kw ietnia 1878.

W ie d e ń  9. kwietnia. 
Powszechny dług pań­

stw a (za 100 złr.)
nty anstr.wbankh. 6 pro.

„ w srebr. 6 „
. _ 1889 całe losy (m. k.)
13 1839 •/. losu ,  „ . . 

i 1864 po 260 złr. w. a. 4 pr. 
1860 „ 600 „ „ 6 ,
1860 ,  100 ,  . . .
1864 ,  100 „ . . .
' aast. a om. po 120 zł. 6 „ 

Ma złeta 4 pret. . . .
Obligacje indemnizac.

L (100 st.)
^ je y je k ie ......................."Mowińskio.......................

publiczne pożyczki.
rfifiska renta złota 6 pr. po

złr. w. a . ..................
perskie pot. kol. po 120 zł. 
• procentowe 

Tbaierska pot. po 100 złr. . 
***aka potyczka kol. po 4 tr.

I Akcje bankowe.
H jio-anstij. po 200 zł. 120 . 
i “?#nered. Act. Ges. 200 złr. 

'ład kredytowy dla handln
'rzemysłu......................

g^»d kred. węgiei. 200 złr. 
**u-s. eskout. niższo-anstr. 
„&> 600 złr. . . . . .
jjeo-austrjackie po 100 złr. 

węgierskie po 200 słr. 
\ 5?l»Wf”-nkh:o ■v>‘*v>*łr

£*łacę | żąda. 
słr. w. a.

6160 
65 60 

816 —
316 -  
107 26 
11076 
1 1 9 - 
134 60 
141 
73 85

84 60
8160

86 36
97 60 
7 8 -

96 5 
49

216 30 
197 6(;

726 —

6166 
66 66 

317- 
8 1 7 - 
107 76 
11126 
11960 
184 76 
142- 
73 10

86 W

86 60
9 6 -  
78 26

95 75 
49 60

215 60 
197 76

730 —

Galia bank dla handln i przem.
po 900 s ł r . ..................

Galicyjski Zakład kred. ziem.
po 200 złr.............................

Banku naród, austr. po 600 tłr. 
Unionbank po 100 złr. . . .
Yereinsbank po 100 złr. . .
Verkohr3bank pow. po 140 słr. 
Wiedeński Bankreroin po 100 

słr. w. a...........................
Akcje kolei.

Albrechta po 200 złr. . . .
Alfttldzkiej po 200 złr. sreb . 
Dnieetrzańskiej,  ,  ,  .
Kltbiety „ , in.k. .
Ferdynanda północnej po 1000

złr. m. k..........................
Franciszka Józ. po 200 zł. w. a. 
Kolei gal. Karola Ludw. po 200

złr. m. k...........................
Lwow. Czer. Janika po 200 zł. 
Morawsko-Szlęzka (centrala)

po 200 złr........................
Auntr. p ó ła  zach. po 200 rf. sr.

■ „ lit. B. po 200 zł. sr.
Rudolfa po 200 złr. srebr. . . 
Siedmiogród, po 200 zł. w.a. sr. 
Staatseisenbahn Gesellachaft

200 złr. w. a . ..................
Stidbahn po 200 złr. srebr, . 
Tramwaj wied. po 200 złr. .
Węgiersko-galioyjska (Lnpk.)

po 200 złr. . . . . .  
Węgier, pó łnocą  wschodn. po

200 złr. srebr.......................
Węgier, wsoh. (Ostb.) poŁOO zł. 
Węgior. zaohodn. (Westb.) po 

900*łr.w. a . ..................

płacą | żąda. 
słr. w. a.

9 0 - ------

7 9 8 - 
£8 60

800- 
68 76

94 — 94 60

7‘JóO 73 —

11160 112 -

164- 164 6

lsee 
136 76

11)74 —
127 3i

243 26 
120 —

243 76 
13060

106 75 
3 6 - 

112 26
100 -

107 26 
37 — 

112 75 
100 60

24S -- 
68 76 

137 60

248 60 
69 26 

1 38-

89 35 89 76

109 26 109 76

108 — 109 —

Akcjo przemysłowo.
Budów. Tow. austr. po900 słr. 

,  ,  wiod. po 100 słr.
,  tanich, pom. po 100 złr.

L i  s t y  z a s t  a  w no 
(za 100 zł.)

Bodencred. allg. oster. 4 pr. sr.
.  spłao.w331at6pr. wa. 

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. w. a.

cfidio.lt) ankliipot. 6 pret. w. a.
„ Zakł. kr. włońo. 6 pr. „ 

Te war z. kred. miejskio 6 prot. 
Bi n’t nar. austr. m. k. 6 pr. . 

a • a w. a. 6 „
Obligacje pierw szeństw a 

kol. za  100 zł.)
Albrechta po 300 złr. 6 prot.

100 zlr............................
Alfttldzkie po 200 złr. 6 pret.

sr.ebr. w.a......................
Czeska z 800 złr. 5 pr. sr. w. a. 
Eltbiety po 6 pr. ar. w. a. . .

a om. 1862 5 prot. . .
• em. 18706 ,  . .
,  em. 18726 „ . .

Fordyuaada pół. 5 pret. m. k.
a
a .  5 .  srobr. 

Gal. K. I.. 300 złr. 6 pr. ar. w. a. 
_ II. em. 6 pret. . .
- III. em. 1871 300 .
.  IV.em. a300zł.6pr. 

Lwow. Czerń. Jass. I. em. 1866 
'100 ałr. K orei. aręhr. w *.

płacę | 
złr w. a.

107 26 
90 
78 76 
84 60 
8 9 -  
9 2 -

9811

6926

68 25
93 60 
92 60 
84 60 
9 0 -

101 6 f
97 60 

106 26
102 76 
10160
98 50 
97

78 —

107 76 
90 60

85
89 60 
92 60

98 25

7 0 - 

68 60
9 4 -
9 8 -  
85 60]

106 76 
1C3 26 
102 
99 60 
97 60

78 60

Lwow. Ciem. Jass. II. em. 1867 
800 złr. i  prot. arobr. w. a. 

Lwow. Czsra. Jaa. III. em. 1868 
800 złr. 6 pr. arobr. w. a. . 

Lwow. Czer. Jass. IV. em. 1878 
800złr. 6 prot. srebr. w. a. 

Rudolfa pp 800 złr. w. a. 6 pret 
srobr. w. a. . . , .

Rtftkttfcop. 1869 po 800 złr. 6 
profcsrebr. w. a.‘ • . .

Rudolfa eih. 1872 pe 800 złr. 6 
pret srebr. w. a, . . .  

Siedmiogrodzkiej na 200 złr.
6 prot. . . . . . .[t
P apiery  loteryjne 

(sztuka).
Zakład kredytowy dla handln

i przem yałn....................
Klary po 40 złr. m. k. . . . 
Kegfevioh po 10 nlr. m. k. . . 
Krakowska po 20 złr., . . . 
Paliły po 40 złr. m. k. . . , 
Rudolfa po 10 złr. m. k. . . 
Ks. Salm po 40 zlr. m. k. . . 
S t Genois po 40 zlr. m. k. 
Stanisławowska (potyczka) po
Waldstein po 20 żłr.m.k, ' 
WindisohgrŁtz po 20 złr. m. k.

^Dewizy 3m iesięczue.)
Berliu 100 mark.
Frankfurt 100 mark i ’ 
Hamburg 100 mark
Londyn 100 funt azterl!
Pary* 100 franków .
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sir. w. a.

7760 77 80

70 50 71 5'

67 50 6 8 -

77 76 78 25

74 60 75 —

7 4 - 7 6 -

64 76 6 5 -

16076 
29 60 
1660 
14 76 
38 36 
1880 
88 26 
28 36

16126 
30 60 
16 25 
15 26
28 76 
1380 
38 76
29 —

20 50 
22 76 
36 76

2160 
23 26 
26 26
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69 36 
69 2* 
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W teatrze hr. Skarbka.
We tfrodę dnia 10. kwietnia 

Po raz czw arty :

Ł O Ł O  (B£b£j
Komedja w 3 aktach z franenzkiego przez 

Henneąnina i Najaca.
PP-

Poczętek o godzinie 7mej wieczór.

We czwartek dnia I I .  kwietnia.
Po raz p ię ty :

Don Desiderio.

P o c i ą g i  k o l e j o w e .
• i e h ó d i a  z e  b w sn a  r

JIKAKOWA: o godzinie U ot!*. R przed iiółr.r.^ę 
(poeięg poapiT iii-), o g ó*. 4 m 40 r.«ie (^oosęp 
ocobswy), ó goCs. 4 minut -if< po j^ołudnin ('łO^ięi 
oi«lzax.y};

DO CZERNfOWIRC: o godziwie 6 minut r*'xo :pc- 
« «  po*pieszny)j o g^ds. 11 mif.nt 2S wisesó. t o  
eięg mięaznny:; o god*. 18 mit. :K) t  ’■ -Itidu-i* -pr 
oięg ftiięcztay).

DO STANISŁAWOWA: (na Stryj): o Modlinie 6 mlumr 
85 ranu (pomęs' er. 1),

DO PODWOŁOCZYSK: (a głównego dworca): o god 6 
miv. — rano, (pociąg pospieszny); o godz, 10 mirt 97 
wieczór (pccięg osobowy); o gpd?. 11 mis, 4* w po- 
tndnie (pociąg mięseanyl.

DO PODWOłJICZYSK: (i Foófutacta): o gftds 11 u  v 
wieczór (peeięg osobowy) j u goiz 12 ł>. 11 w - s- 
łndnle (podęg mięsziny).

PrzyelMMlsa de Lwewa t 
L KRAKOWA: e geddule 5 minnt 86 rano (pociąg po- 

spieszny); •  gedz. 9 m. 26 wieozór (pwuęg essbowy); 
o gedz. 1S min. 86 pnedpołndniem (peclęg mięstzcy \  

Z 8TANILSAWOWA: (na Stryj) o godzftis 9 nr 8 
wieczór (pociąg nr. 2).

Z PODWOŁOCZYSK: (na dworzec w Podeamozn): o g«- 
dziaie 2 minut 64 race (podęy osobowy); o gedT ? 
m. 8 Zoppełndniu (pooię taięs&a.-.y).

2 PODWOŁOCZYSK: (aa dworzec lwowski główny; o 
godzinie 10 sl, 3; wieczór (p-oięg pospieszny) o godz. 
8 min. 26 ramo (pocięg osobowy) w gu-Jz. 8 m, 48 
po południe (f r mięszeny).

Z CZERNIOWIKC: e godzinie 9 minnt 66 wieczór (yo- 
dęg  pospieszny), e godz. 3 ca. 40 rano (pooięg m if  
ssanyj; e godz. 2 «l 68 popołudniu (poeięg mięssany 

P e r t  mimlejecero rs ik ła d a  lu d y  odnessa 
się de południka pessteisk isco , gedz. l i i  
w Pesueie edpswfada gedz. la  aa. 980 we
L w o w ie .  ____________ ____
s— asaassawaM— sami " z i iri * w a  - w

L w ó w , z Izby  handlów aj, 10. kw ietnia. 
I. Akcje za  sztukę 

(bez kupona bieżącego.) 
olej gal. Karola Ludwika . .
,  Lwow.-Ocera. Jassy . .

Banku hip. gal. po 200 zlr. 
kred. gal. po 200 złr.

II. L isty  zaut. za 100 złr.
(bei. kupona bisiącsgo.)

Tow. krsd. gtJ.. I  pr. w. a.

złr, w. a.
242 — 244 50 
119 — 121 50
243 — 246 —
216 — 220 -

90 26 91 80

84 40 85 15
4 pr. w. a. . .  79 25 80 —

, ,  , 5 pr. okres. . . 84 40 85 15
Banku hip. gal. 6 yr...............  89 10 90 —
Sal. żaki. kred. wiola. 6 pr. . . 92 — 93 25

III. Listy dłużna zu 100 złr.
Ogólnego rola. kredyt, nakła­

du dla Galicji i Bakewlny 6*/,
IV. Obligi za 100 złr. 

ndomnlxaeyjna gallsyjckte . . . 84 60 85 50
Pet. kraj. z r. 1879 po 6 pr. . . 89 50 91 —
Losy miasta Iraków* . . . . 14 — 15 50

Oiaatelawowa . . .  20 — 22 —
V. Monety.

Dukat holenderski . . . . . .  5 59 5 70
Dukat cesarsk i.......................... 5 63 5 72
Napelsoudo?............................. . . 9 67 9 74
Półknperjai rosyjski . . . .  9 86 10 96
Hubsl rosyjski srebrny . . . .  i  77 1 87
Rubel rosyjski papierów? . . .  1 19 1 22
100 Marek niemieckich . . . .  59 50 60 50
Jrsbro...................................................  106 — 108 —
Kupony w urebrrc . . .  105 50 107 50

K U R S G IE Ł D Y  W IE D E Ń S K IE J . 
WIEDEŃ 9. kw ietnia 1878 

godzina 2 minnt 20. pc połndniu.
Losy kredytowe 160 25
Akcje, fran.-aust. .
Unionsbank 57 50
Nordbahn 196 50.
Kolej Alfold. 111.50. 
Kolej Lw.-czer. 120.— . 
Rndolfsbahn 1 12— . 
Węg. obi. p. w zł. 64 75. 
Losy z r. 1864 134.75. 
Yerkehrsbank 94 — .
Węg. galic. kolej 89 50
Bankverein 73 25
Kolej Albrechta — —. 
Rosyjski rubel papier. 1.21.

Usposobienie: stałe.

Węgier, kred. 196 — 
Anglo-austr. 95.— 
Kolej Kar. Lud. 243.— 
Kolej Poludn. 68 75 
Kolej Elżbiety 164.— 
Węg. Nordostb. 109 — 
Węg. Ostbahn — .
Galic. indemniz, 84 50 
Kolej siedmiog. 100.25 
Losy tureckie 13 75 
Kolej Państw. 247 50 
Losy węgier. - 78.25 
Morki niemieckie 59 80 
Renta węgierska —.—

Nader dobra 
do  n a ś la d o w a n ia  ra d a .

Między słabościami, które najczęściej w statystyce 
śmiertelnością się powtarzają, zasługują suchoty jako 
taka słabość być wskazaną, która najczęściej smutek 
w rodzinie stwarza, i na której rachnnek najwięcej wy­
padków śmierci przypadają. Dotychczas nie wynalazła 
umiejętność żadnego pewnego środka leczniczego, tylko 
się ograniczała cierpienia suchotników zmniejszyć, i przez 
nader troskliwe pielęgnowanie życia, o jakich kilka lat 
przedłużyć. Każdy wie, że cierpiącym na piersi zale­
cają pobyt zimowy w cieplejszym klimacie, i jak można 
w bliskości lasów sosnowych, których wydzielanie się 
nader skutecznie na płnea oddziaływnją. Jednakowoż 
wielu ze słabych nie może swego pobytn zmienić, i ci 
są, których się ten pierwszy artykuł tyczy.

Najsampród w Brukseli i od tego czasu na wszyst­
kich miejscach zarządzone próby udowodniły, że żywi­
ca sosny wyskok twardości węgla na piersi i płuca 
najlepszy wywiera wpływ.

Z tego powodu ju i produkt ten zasługuje w naj­
wyższym stopniu na uwagę wszystkich słabych. Jedna­
kowoż potrzeba to podnieść, że środek ten powinien 
być użyty w początkach choroby. Najmniejsze zazię­
bienie może chorobę płuc sprowadzić, i z tego powo­
du powinno się knracji żywicznej od tej chwili oddać, 
kiedy się kaszlać zaczyna. Środek ten zaradczy jest 
tem więcęj do zalecania, ponieważ wielu cierpiących 
na piersi są w znpełnej nieświadomości swego stanu i 
przypisują takowy przeziębieniu, albo katarowi pier- 
siowemn, kiedy już suchoty nastąpiły.

Najpraktyczniejszy sposób używania żywicy jest 
w formie kapsułek. Pan Guyot aptekarz w Paryżu 
wyrabia małe podlugowate kapsułki wielkości pigułek, 
które pod lekką powłoką galarety pewną dozie najlep­
szej i najczystszej żywicy norwegskiej w sobie zawie­
rają, z których dwie albo trzy przy każdym obiedzie 
wzięte być powinne, a w wypadkach zaziębienia, ast­
mie i suchotach, sprowadzają nader rychłe złagodzenie.

Ponieważ każdy flakon 60 kapsułek zawiera, to 
cała kuracja nie kosztuje dziennie więcej jak 10 lub 
20 ct. i czyni użycie medycyny w formie tyzauny pa- 
stylków i syropu zbyteczną.

Pan Guyot przyjmuje gwarancję za te flakony 
które na etykiecie jego podpis w trójfarbnym druku 
mają.

Dostać można we Lwowie w aptekach pp.: Mi- 
kolaecha, C. Krzyżanowskiego i Jak. Beisera; w Czer- 
niowcach w aptece p. Golichowskiego, w Krakowie w 
aptekach pp. Trauczyńekiego i Bedyka; tndzież w ap- 
tekach pod „Słoniem* i pod „Gwiazdą.M
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Skład kom isowy

Mebli żelaznych
z pierwszej c. k. uprzywil. nadwornej 

fabryki wiedeńskiej
A. Kitschelta Spadkobierców

utrzymuje 2256 2—?

ED. GEBHARDT
we Lw ow ie

i sprzedaje tak o w e, tj. łó żka , łóżeczka, 
kołyski, umywalnie, kanapy, fotele, 

k r z e s ł a  i  ogrodow e m e b l e  
po « enacli fabrycznych. 

Cenniki ilnstrowaue na żądanie franko.

P A S T Y L K I 1M> T R A W IE N IA
wytworzone ze źródeł ze soli Vichy. Przyjo 
mnego smaku o niezawodnym skutku prze 
ciw kwasom i upośledzonemu trawieniu.

SO LE V I(!H Y  DO  K Ą P IE L I .  
Paczka wystarcza na kąpiel dla osób, które 
nie są w etanie udać się do Vichy.

Dla uniknienia fałszerstwa żądać należy, 
aby na wszystkich produktach znajdowały 
się znaki: K o n t r o l i  s k a r b o w e j  
f r a i i c i i n k i e j .  1859III 2 —22

Dostać można we Lwowie w apt. P. Mi- 
koltschti, E Memlroctiowitz i Góldba nn.

F o h r a r k
za rogatką lwowską, z zabudowaniami i 
mieszkaniem 44 morgów, w tycli 30 naj­
lepszej sianożęci, jr.-t do wydzierżawienia 
Bliższa wiadomość we Lwowie, ulica Czar 
neckiego nr. 1. 2305 1—3

1'rltscU .

Po ś. p. Magdalenie Stiller
pozostałe kou tw n ośe i ko złota, 
bry lan tów  i M m ariigdów  oraz 
pereł prawdziwych, przeznaczone 
na cele dobroczynne są z wolnej ręki do 
sprzedania w handln B o n i f a c e g o  
S t i l l e r a .  2185 S—V

Gwarantowane i wydoskonalone

Strzelby Lcfoszówki* Rewolwery
z patentowane! fabryk i

M. Arendt w Liittich
są po miernych cenach do nabycia we Lwowie u pp. B. Stillera, F . Ehrliclia. 

Tylko za tę b ro ń , na której wybity jest stempel Arendt, gwarantuje się za
precyzję i donośność. 2180 9 —12

C e s- § $ &  k r ó l - .
w yłącznie uprzyw ilej.

P u r i t a s ”

(M leko o d m ła d z a ją c e  w łosy).
„PURITAS" nie jest żadną farbą na włosy, tylko płynem do mleka po­

dobnym, który posiada tę cudowną własność, ie  siwe wiosy odmładnia, to jest 
wkrótce i to najdalej w p r z e e i ą g u  14 d n i  im takową farbę przywrócić 
może, jaką początkowo miały.

Flaszka „Puritas" kosztuje 2 guldouy (przy presyłce 20 ct. za opako­
wanie i jest do nabycia za zaliczeniem pocztowem u producentów
O T T O  F U A N Z  we W ie d n iu  Mariahilferstrasse Nr. 38.

Składy: W* LWOWIE, w aptece pod srebrnym orłem Z. R uckera, 
w KRAKOWIE: Konst. Wiśniewski apt. pod św. Florjanem; w TARNOPO­
LU w apt. u Fr. Jawrogiewicza; w STRYJU w apt. J .  Zgórskiego i A. Kiibla. 
w SADAGÓRZK u  D. Kubiuowicza; w STANISŁAWOWIE w apt. n F. 
Stecbera i Albina Amirowicza; w KOŁOMYI K. Ladeu kupiec i Ed. Stenzel, 
apt.; w JAROSŁAWIU Wisłocki & Bohuts, apt. w PRZEMYSI U J. Ma- 
szewski apt. 2228 2 —12

C. k. uprz. Zakład kredytowy włościański.

OGŁOSZENIE
W myśl uchwały zapadłej na IX. zwyczaj nem 

Walnem Zgromadzeniu odbytem dnia 9. kwietnia 1878 
wyznaczono dla listów zastawnych i obligacji ko­
munalnych galicyjskiego Zakładu kredytowego włościańskiego

jako dywidendę: jeden procenty
a odnośny K T 7 J P O I V  l i p c o w y  wypłacany będzie już

od 1 . maja b« r.
We Lwowie: w kasie centralnej Zakładu i tegoż kasach 

powiatowych w Galicji i Bukowinie, jako też w innych znanych 
miejscach wypłaty.

Lwów dnia 10. kwietnia 1878.
Rada zawfadowcza.

Ces. król. wyłącznie W  austr. i król. węg. uprz

Kwintesencja z korzenia łopuchowego
tudzież

Esencja z korzenia łopuchowego.
Jedynie prawdziwą i czysto przyrządzo 

ną pozwalam sobie Wysokiej szlachcie i P . 
T. Publiczności do użycia polecić, zwłaszcza 
że przez udzielenie jej patentu  stwierdzono 
jej prawdziwość i nieszkodliwość. Obie te 
esencje są dotąd jedynemi środkami na po 
rost świeżych włosów na głowie i brodzie, 
tudzież do bujniejszego tychże porostu, które 
to skntki zawdzięczam moim mnogim i szczę 
śliwym badaniom chemicznym w tym  kie- 
runkn. Do równoczesnego użycia z powyż 
szemi esencjami polecam również jedynie 
przezemnie wyrabianą 
I d "  Pom adę i olejek  

z kory  chinowej, 
która działa na szybszy porost udziela im 
pięknego połysku, niszczy łupież i zapobiega 
tworzeniu się tychże.

C e n y :  
flakon kwintesencji z korzema

ł e p u c h a ......................................
flakon esencji . . . .  
wielki słoik pomady chinowej 
mniejszy „ „ „
flakon olejku chinowego 
sotnka kosmetyku chinowego 
flakon wielki (prawdziwej wody)

„ mniejszy < kolońskiej )
Orientalny ekstrakt różanego mleka,

C ena 1 zł. w . a.
środek konserwujący czystość i piękność C3ry, 
■usuwa wszystkie wyrzuty skórne, jako t o : 
piegi, ostnay, pryszcze, liszaje, zajady i pla­
my skórne, znikają przy częstszem ożyciu zu­
pełnie i na zawsze. — Do szybkiego działa, 
nia polecam użycie mydła z mleka różane­
go, sztuka 30 ct.

H a lr  Milkom  
m leko  o d m ład za jące  w ło sy , 

które posiada tę  zawdzięczającą własność, że 
siwym lub białym nawet włosom powraca 
naturalną barwę, skutku jednak oczekiwaa 
należy po 8 lub 9 dniach. M T H a ir  Mi Ikon 

jest do dziś dnia jedynym najlepszym środkiem, zupełnie nieszkodliwym, a sprawia­
jącym zadziwiające skntki. Cona flak. zł. 2.50.

Wszystkie te  trzy artykuły doBtać można prawdziwe wyłącznie w sk ład z ie  
g łów nym  i w y sy łk o w y m

J. Paternos we Wiedniu,
I  Bezirk Spiegelgasse Nr. 8. we Wiedniu.

F ilia  sk ładu  we Lw ow ie  w  apt. Zygm . R uckera .
Sposób nżycia w rozmaitych językach. Za wysyłkę na prowincje policzą się, 
kowanie 1) ct. Zamówienia z prowincji załatw iają się za nadesłaniem gotówki

zł. ct. 
1 -

— oO 
1 60 
1 — 
1 -

— 50
— 80 
— 40

Cennik ciast i cukrów  Wielkanocnych
z cukierni J , J lC  L L E R A  we Lwowie |

n l. Hetmańska 1. 12, p rz y  W a ła c h  obok wiedeńskiej kawiarni. 
Torty  marcypanowe nugatowe od zł. 2 do 10 zł.

„ ponczowe, orzechowe od zł. 1.50 do 3 zł.
„ czekoladowe od zł. 1.50 do 8 zł.
„ biszkoktowe, makaranikowe od zł. 1.50 do 8 zł.
„ owocowe i piernikowe od zł. 2 do 12 zł.

P la ck i z makn lab sera od 1 50 do 8 zł.
„ krakowskie praekładaóce od zł. 1.50 do 10 sł.

R aby  z parzonego ciasta z rodzynkam i, cykatą  i skórką pomarańozową
rozmaitej wysokości, ńbierane i nie ubierane od zł. .1.20 do 8 sł. 

K ołacze, jajeczniki z rodzynkami i cykatą  od 50 ct. do 3 zł.
R ogale  z makiem, serem, orzechową masą, powidłem, różą i z konfitu­

rami od 50 ct. do 3 zł 
pół kilo 10 gatnnków karm elków  90 ct. Pom adk i zł. 1.50, Owo* 

ce zł. 1.60 i 2 zł., C zekoladk i zł. 1.50.
W ielki zapas najpiękniejszych baran ków  cukrowych od 15 cŁ do 3 zł. 
W ielki wybór ją j ,  p is a n e k  onkrowych otwieranych i nieotwieranych, oraz 

najtańsze źródło do nabywania tych artyknłów  w cenie od 15 ct. do 5 zł. 
Szanow nych  P .  T. gości moich na prow incji upraszam o wczesne 

nadesłanie łaskawych zamówień, zaręczając, ie  staraniem  mojem będzie 
Szanow nych odbiorców zadowolić, tak dobrocią towarów, ja k o te i mierne- 
mi cenami i starannem  wykonaniem .
2253 7—12 z  uszanowaniem

J a n  M f i l i e r .

Oddział zastawniczy i wkładek książeczkowych

galicyjskiego Banku kredytowego
przy u l i c y  Jagielońskiej pod 1. 3

przyjmuje od 1. m aja 1873 począwszy

Wkładki na książeczki oszczędności
od Jednego złr. W. a. do każdej wysokości, oprocentowując jo po

O  o d  s t a .
Zwrot wkładek do 200 złr. uiszcza się b 0 Z w y p o w i e d z e n i a .

Udziela _ M i *Z a l i c z k i
na kosztowności, srebrne i złote przedmioty, począwszy od J e d n e g o  złr.

Godziny czynności biurowych: 
od Otej do lszej przed południem, 

od 3ciej ,  5 tej po południu.
W  i

1963 24 80

JO O C O C
RUD. SACKA p ługi R a jo l 

dzia do upraw y roli.
RUD. SACKA S łow n ik i rzędow e i szerokorzutne 
J. VIDATSA p łu g i 1 podsk ibn ik l. 
ZUGMAJERA p łng i i ruchad ła  czeskie. 
NOELA orygin. paryskie s ik aw k i ogrodowe i 

ogniowe 2264 2 —?

są do nabycia po cenach oryginalnych

na składzie

J. WYCHEIU
nl. Gródecka 1. 4 7 .L w ó w ,

Cj O C O O O O O C .

łak przezorna na wszystkich rzeczach przjroda dala 
nam obok mnóstwa uhorob, takżo środki przeciw niru. 
Twierdzenie to  znajduje w D r. F ryder. L en g le la  
balsamie 'nożow ym  zupełne poświadczenie. Skutki jego 
nzuanę >ą jako znakomite wedle licznych obBerwacyj wielo 
bardzo cenionych lekarzy w całej Enropie. W ostatnim 
«3r»ł#donosi między innerni także e«n. **, 

c. k. prokurator uniwersytetu i med. Dr. p. 
Prot. Baspl w Wiedniu

2171 2 - ?

o Dr Fr. Leiia Idndi \ximm
następnie: „ Racyonalnie dobrane pierwiastki tego kosmetyku są dla pięknej 
płci niezrównanej dobroci i  skuteczności. Do szybkiego i zupełnego wygła­
dzenia ustroju cery po przebytej ospie balsam ten jest jedynym .“

Po każdorazowem nżywauiu odpada prawie nieznacznie łapież ze skóry, 
przozco choroby cery, jak  ; opalenie od słońca, piegi, węgry, plamy, wyrznty, 
nienaturalna czerwoność .twarzy, blizny ospowe, liszaj i , chorobliwe wygląda­
jąca cera itp . powoli zapełnię nitępnją. Z wszelkiem bezpieczeństwem może 
być balsam brzozowy przez każdego użytym. 1913 1 5 -5 0

Cena B ło tk a  w r a z  a opisem  uAyeia s ł .  1-50.
, Sk łady : we Lwowie w apt. p. Zygm. Ruckera, pod „srebrnym orłem.“

î sr* Nie ma nic lepszego 
na utrzymanie

po r os t u
jak zuana i sławna, przez 
znakomitości medycyny, 
badana, świetnemi skut-

i wzniecenie

ifjffM j ą
kami uwieńczona, przez 
Jego Mość Cesarza wyłą­

cznie patentowana

Pomada rezedowa do kędzierzawienia
wskutek której, przy regularnem u- 
życiu na łysinach głowy porastają 
włosy; włoay siwe lub rude dostają 
ciemny kolor; wzmacnia cebulki wło­
sów w sposób zadziwiający, nsnwa 
wszelkiego rodzaju łapież, zapobiegaj 
wypadaniu w najkrótszym czasie i na­
daje na zawsze włosom naturalny po* 
łysk. Włosy stają się f a l i s t e m i  i 
■ ie siwieją aż do późnej starości.

Przez swą nadzwyczaj przyjemną 
woń i pyszną wyprawę, pomada ta’ 
staje się ozdobą stolika toaletowego.

Cena s ło ika  w raz z przepisem  użycia (w 7 językach) 
1 ct. 50 o. Z  p rzysy lką  pocztom* 1 zł. 60 ct.

Odprzedający otrzymają znaczny rabat.
Fabryka i centralny skład nysełek en gros et en detail n 

P n _ l  p „ U  perfumerzysty i właściciela kilka c. k. przywilejów, we Wie- 
V d i n  1  U lu ,  dnin, 8. Bez. Josefstadt, PiaristengasLe Nr. 14. we własnym 
domu, dokąd wszystkie pisemne zlecenia s prowincji tak za gotówkę, jakoteż 
za zaliczeniem najrychlej się załatwiają. 1882 18—20

Główny skład dla Lwowa jedynie tylko u panów :
Zygm. Bnckera, I Jak. Beisera, I Franciszka Ebrlicha, I K. Strzyżewskiego, 
apt. we Lwowie.| apt. we Lwowie. | kupca we Lwowie. | kupca we Lwowie.

Dnia 1. marca wygrano główną kwotę I ^

sł. 900.000
na p r o m e s ę  p r z e z  n a s  w ydan ą !

Al E S
na całe

Węgier. Losy premio we
Tylko 2 zl. 50 et. i stempel. 

Ciągnienie fwż <f. Id. ktcietnia.~*m
t iłów na wygrana zl. 1 0 0 .0 0 0 1

*1. 1 0 . 0 0 0 ,  S .O O O  i t p .

L . 3 4 2 3 /1 8 7 8 .

w szystkie wygrane bez potrącenia podatku. 
W&ohBlergeBoh&ft der Adminiatration

„ M E R C U R «
Ch. Cohu.

we WIEDNIU 
Wollzelle 13.

1992 4—6

L. 3423/1878.

Obwieszczenie relicytaeji.
celem  w ydzierżawienia folwarków Uszów - B iesiadki, w obrębie państwa fund. 
re lig . Uszewskiego na czas od 24 . czerwca 1878  do końca października 1885 , 
odbędzie się dn ia  29. kwietnia 1878 r . w c. k. gal. Dyrekcji lasów i domen 

w Bolechowie publiczna relicytacja za  pomocą ofert pisemnych.

L. 414/78

Ces. król. uprzyw.

galicyjska kolej Karola Ludwika.

O B W H C n i E .
Od 1. czerwca 1878 r. aż nadal zostanie zaprodzony do 

każdego z zeszytów taryfowych I., II. i III. ważnych od 1. pa­
ździernika 1878 r. w obrocie zbożowym rumuńsko - galicyjsko- 
niemieekim pierwszy dodatek zawierający pozycje frachtowe dla 
niektórych, do rzeczonego obrotu nowo przyjętych stacyj, jako 
też modyfikacje istniejących postanowień taryfowych.

Dodatków tych taryfowych można dostać w naszych 
stacjach związkowych, tudzież w dyrekcji ruchu we Lwowie i 
w naszym ekonomacie w Wiedniu.

Generalna dyrekcja.

Główne warunki relicytaeji i  dzierżawy :
1. Czas od 1. lipca 1885 do 81. października 1885 liczy się jako cały 

rok dzierżawny, okres dzierżawy trwa przeto pełnych ośm lat,
2. Czynsz dzierżawny za czas od 1. lipca 1878 do 30. czerwca 1885 

spłacać należy w równych ratach kwartalnych z góry, zaś za czas od 1. lipca
1885 do 31. października 1885 w dwóch równych dnia 31. lipca i 31. paź­
dziernika 1885 zapadających ratach

3. Kaucję dzierżawną złożyć należy w wysokości półrocznego czynszu 
dzierzawuego i wystawić dókamęąt kaucyjny sądownie lub notarjalnie legali­
zowany.

4. Kaucję hipotokamą wyklucza się.
5. Dzierżawcy nie przyzuaje się zuiżenia lub opustu ozynszu pod ża

Relizitations - Kundmacłmng.
Behufs Yerpachtong dsr im Bereiche der Beligionsfondshsrrschaft Uszen gelegenen 
Meierhófe in Uszew und Biesiadki auf di u Dauer vom 24. Juni 1878 bis inclusire 
31. Oktober 1885 wird am 29. April 1878 ein sehriftliche Offertverhandlang bei 

der k. k. Forst und Dom&uen-Direction in Bolechow abgehalten werden.

tSJs ° . Przestrzeń gruntów dzierzswnych Cena wy­
wołania G r u n d a r e a Aufsrufs- 
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einjńbrig. 
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Die wesentlichen Licltatlons- und Pachtbediuguisse:
1. Die ZeiŁ rom 1, Jo li 1885 bis 31. Oktober 1885 wird ais ein rolles Paoht- 

Jahr angesehon; die Pachdauer nmfasst daher acht rolle Jahre.
2. Der fachtschilling iet.ffir die Zeit yom 1. Juli 1878 bis 30. Jnni 1885 

in anticipatiyen gleichen (Juartalsraten, bingegen rom 1. Juli 1885 bis zum 1. Ok­
tober 1885 in twel gleiche am 1. Ju li and am 31. Oktober 1885 f&Uigen Raten 
tu  berichtigen. ..

3. Die Pacht - Cantion łst in der Hóhe des halbjahrigen Pachtschillings 
zn erlegen, ńnd darflber eine notariell oder gerichtlich legalisirte Widmnngs- 
Urknnde auszustellen.

4. Die Hypothekar - Cantion lat auedrfiklich ausgeschlossen.
5. Dem Pachter wird unter keiner Bediugnng eine PachizinsermAssigung

duym warunkiem, i dzierżawca zrzeka się zastosowania środków prawnych z  oder ein PschtzinsDachlass zugestaudeu, und der Pachter Yerzichtetausdrfłcklich anf
§. 934 nst. cyw. z ty tn łu  pokrzywdzenia nad połowę wartości.

6. Licytacja odbędzie się za pomocą pisemnych ofert, które mają za­
wierać wadjnm 10°/0 ceny ofiarowanej okres przedmiot dzierżawy imie i na­
zwisko, odzież miejsce stałego zamieszkania oferenta i ofiarowaną ceuę licz- 

słowami. Oferty mają dalej zawierać oświadczenie oferenta, że urn 
warunki licytacji i dzierżawy dokładnie są znane i ie  się im bezwarunkowo 
poddaje.

2283 1—2

Oferty oznaczone zewnątrz, jako oferty na dzierżawę folwarków w Uszo- 
wie i Biesiadkach wnieść' należy do cos. król. Dyrekcji lasów i domen w Bo­
lechowie najdalej do dnia 29. kwietnia 1878 godziny lOej rano.

7. Skarb zastrzega sobie prawo, wolnego wyboru między oferentami bez 
względu na wysokość ofiarowanego czynszu dzierżawnego.

8. Akt licytacyjny obowiązuje dzierżawcę od chwili wniesienia oferty, 
zaś skarb od dnia doręczenia zawiadomienia dzierżawcy, że oferty jego przy­
jęte i dzierżawca zrzeka się odwołania ceny podanej jako też terminów w 
86 p. ust. cyw. postanowionych co do przyjęcia przyrzeczenia.

Resztę warunków można przejrzeć w ces. król. gal. Dyrekcji lasów i do­
men w Bolechowie, lub w ces. król. Zarządzie lasów i domen w Uszwin.

c. k. Dyrekcja lasów i domen*
Bolechów dnia 28. marca 1878,

das §. 934 a. b. G. B. erwahute Rechtsmittel wsgsn Yerkttrzuug ftber die Hłlfte.
6. Die Yerhandlung wird mittelst schriftlicher Offerte stattflnden, welche mit 

einem Yadinm in dsr Hóhe von 10®/0 des angebotenen Pachtschillings belegt sein 
mńssen, die Pacbtperiode, den Pachtgegenstand den Yor- und Zuuamen des Offe- 
renten, sowie dessen aUndiger Wohnsitz und den offerirteu Anbot in Zifferu nnd 
Worten ansgedrllkt enthalten sollen. Di# Offerten mflsaen ferner die auedrflkliche 
Erklamng des Offerenten enthalten, dass ihm die Lizitation und Pachtbediogniss e 
genau bekannt sind, und dass er sich deraelben nnbedingt untergibt.

Die mit der Aufschńft Ofert* zurOfertTwbandluog fttr diePachtungdes Meier- 
hofes in Uszew u. Biesiadki yerseheuen Offerten, sind bei der galizischen k. k. Forst- 
u. Domanen Direction in Bolechow spńtestens bis 29. April 1878, 10 Uhr Yormit- 
tags zu flberreichen.

7. Das Aerąr behalt sieb die freie Wahl zwischen den Oferenten yor, 
ohne Rilksicht anf die Hóhe des offerirten Pachtschillings.

8. Der Lizitations Akt ist fflr dieP&chter yom Augeublicke der eingebrachten 
Oferten fttr den Pachtgeber hingegou yom Tage der Zustellung des Beschsides an 
den Pachter, dass sein Ofert angenommen worden ist rechts yerbindlieb. Der Pachter 
yerz&ctet ansdrilklich auf Rttcknahme dse angebotenen Pacbtschilliugs, sowie auf 
die im §. 862 a. b. G. B. festgesetzten Termine zur Annahme des Versprechens.

Die flbrigen Bedinguisse kónnen hieramts, oder bei der k. k. Forst-Yer- 
waltung in Uszew eingeseheu werden.

K. i .  Forst und Domanen Direction.
Bolechów am 28. MSrz 1878. 2249 s _ 3



H r .  A .  J P ie n k u

„Mlicaiarrlalicii”
przeciw wszelkim katarom klon 

ślazowych dla osób dorosłych i 
dzieci.

Z ió łk a  te  sporządzone aa pod­
stawie badań naukowych, sk ładają  się 
z najskuteczniejszych ziół i korzeni, 
dział ij j wybornie przeciw wszystkim 
zapaleniom ka ta ra lnym : krtani, prze­
wodów oddechowych, oskrzeli p łn c ; 
leczą gruntownie katary pęcherza, m a­
cicy i pocbwy macicznej, a  nłatwiając 
trawienie, czyszczą krew.

Paczka duża 80 ct., mała 40 ct., 
wraz z sposobem użycia.

D»A A. PLENKA 
PROSZEK na kaszel.

Smakuje i działa bardzo dobrze.
Pudełko z opisem użycia i dyete- 

tyczcem  objaśnieniem 40 c t
D r .  A. P le n lc n

proszek na trawienie.
Niezrównany w kwasach żołądka, 

paleniu w ż o łąd k u , odbijaniu, braku 
apety tu , osłabieniu traw ienia, hemo­
roidach, 5 dlatego je s t nieoeemouym 
środkiem domowym. 2241 2 —6

Pndełko z opisem użycia i dyete- 
tycznem objaśnieniem 70 o t

(N ajw yższy «. k. patent z dnia 23. 
marca 1861 roku , zabezpiecza wszy- 
stk is te  środki od fałszowania.)

Do nabycia we Lwowie w ap t. p. 
P io tra Mikolascha, i w większych mła- 
stash austr. węg. monarchii.

O p rzy jęc ie , na skład  w. inuych 
miejscach za znacznym rabatem , upra­
szam udawać się  do ap tek i „zum Moh 
ren“ w Gntżu.

Wszech nauk lekarskich
D r . 2281 2—3

Wla. Tatarezuch l
f.' r

lekarz kolejowy

osiadł w Szczercu.

j !
przyjmuje do p r a n ia ,  n a p ra w ia n ia  i  f ry z o w a n ia , ocżem  Sza­

nowne Panie i magazyny mód uwiadamiam. 1809 2—3
MM. T o p o ł n i c K u ,  we Lwowie, plac Balicki N r. 1.

C r O i p o d a r z ,
m ający 171etnią p rak tykę  we
więkizycn skarbach i ze wszystkismi gałę­
ziami gospodarstwa obeznany, poszukuje 
posady. Łaskawe oferty uprasza adresować 
pod literą K. S. H ., w handln p. Hrankow- 
skiego w Chorostkowie. 2275 2—4

L. 3423 e i  1878.

O lw iem en ie  licytacji
L. 3423 ex 1878.

Lizitations - Kundmachung
celem wydzierżawienia folwarku „Siedliska Jezuickie" w obrębie behufs Verpaełitung des, im Bereiche der Religionsfonds Herrschaft. 
państwa funduszu religijnego Uszewskiego na czas od 1. październik a IJszew gelegenen Mayerhofes „Siedliska Jozuickie" anf dio Dauer
1878 do końca wrzeŚDia 1887, odbędzie się duia 29. kwietnia 1878 r. 
w c. k. galic. Dyrekcji lasów i domen w Bolechowie publiczna licy­

tacja zapomocą ofert pisemnych
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'partI X Q R A b m iie
I p a r f u m e r i a  i x o r a  b r e o n i e

ED. PINAUD
1 M ydło ...................................a l’I X O R A

Isaenoya d la  o h u stek . a 1 1 X 0 1 1 1  
i W oda tu a le to w a ............. ń l 'I X O R A
^ o jn a d a .............................. i  1 1 X O R l

j O le jek ...................................h H X O R A
P u d e r ry żo w y  ............... a H X O R l

I K o sm e ty k ...................................   a l 'IX O R A
j 57; Douleirzrd de Strasbourg, 37.

Główne warunki licytacji i dzierżawy.
1. Czynsz dzierżawny spłacać należy w ratach kwartalnych 

i  góry.
2. Kaucję dzierżawną złożyć należy w wysokości półrocznego 

czynszu dzierżawnego i wystawić dokument kaucyjny sądownie lub 
ąotarjalnie legalizowany. -

3. Kaucję hypotekarną wyklucza się.
4. Dzierżawcy nia przyznaje się zniżtnia lub opustu czyuszu 

pod żadnym warunkiem,, i,.dzierżawca zrzeka się zastosowania środ 
ków prawnych z §. 934 ust. cyw. z tytułu pokrzywdzenia nad po­
łowę wartości.

5. Licytacja odbędzie się zapomocą pisemnych ofert, które 
mają zawierać wadjun. 10°/# ceny ofiarowanej, (.kres i przedmiot 
dzierżawy, imię i nazwisko, tudzież miejsce stałego zamieszkanie 
oferenta i ofiarowaną cenę liczbami słowami. Oferty mają dalej za­
wierać oświadczenie oferenta, że mu warunki licyta ji i dzierżawy 
dokładnie są znane i że im się bezwarunkowo poddaje. Oferty ozna­
czone zewnątrz „jako oferty na dzierżawę folwarku w Siedliskach*, 
wnieść n&łeży do c. k. Dyrekeji lasów i domen \ 
dalej do dnia 29. kwietnia 1878 godziny lOej rano.

A f f l l i t y c i u e  czyli we
' jie ryczue, ta k  świeżo 

„ powstałe jako też zanie­
dbane lub żle w yleczone, wszelkie inne 
tym podobse s łab o śc i,. zgubne sku tk i ga- 
m ogw ałto. n. p. osłabienie iferwowe, u. 
pływ  nasieuia, im potencję.początki anehot 
itd. leczy na podstawie aeisłyob iłAdań i 
liczuych doświadczeń podług najpewniej­
szej w żądnym kierunku nieszkodliwej 
metody, gruntownie i  pod najściślejszą 
dyskrecją „ specjalista chorób syfilitycz 
nych i skórnych, praktyczny lekarz me­
dycyny, chirurgii i akuszerji

JTADT K I R P I E Ł ,
przy nlicy Sobieskiego nr. 12. w domu p. 
B ałutow skiego we L w ow ie, ordynuje od 
9. do 42. p rzed  i od 2. do 5. po .południu. 
Zamiejscowym,, którym  na  przepipinuiz&d 
niu kuracji w śoisłej dyskrecji (w małych 
miastach i wsiach praw ie njaigoiiebnej) 
zależyć powinno, udziela rady hs'fównie i 
w yseła lekarstwa.-w ten  s p u e ^  i i i  adrk- 
sa t najmniejszemu podejrzeniu uledz 
niemoże. 2216 9 —JOO

yom 1. October 1878 bis inclusive 30. September 1887, wird am 29. 
April 1878 eine schriftliche Offertyerhandlung bei der k. k. Forst- 

& Domanem Direktion in Bolechow abgehalten werden.

król. galic. Dyrekcji lasów i domen 
rządzie lasów i domen w TJszwiu.

C. k. galicyjska Dyrekcja lasów i domen.
Bolechów dnia 28. marca 1878.

K. k. galizische Forst und Domaenen Direktion.
Bolechow am 28. Mfirz 1878. 2249 1—3
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C. k. u p r z y  w. T o t a r z y s t w o  |

a żelaznej Lwowsko-Czernjowiecko-Jasskiej.

X V I I .  ( Z w y c z a j n e )

Znakomite powodzenie

- jest 1862 12-1821

Mączka ryżowa
przygotowana z bizmutem 

dla tego to działa szczęśliwie,:na skórą: 
a le d o s t r z e io n a  p r z y s ta je  d e  

C i a ł a ,  nadaje

cerze świeżość naturalną.
CH FAY

M ag azy n  Perfum, w Paryżu 
9. na alley de la  f a lx ,  9.

Doatać mołna w magazynach galanter. 
pp. Kamila Strzyiow akiego, Leona Fein- 
tucha, K. Bayera i Leona, w składzie K. | 
Mikolascha we Lwowie, w Czerniowcah w ! 
aptece T . Gplichowskiego.

m/  a
l&tlllPeN'
v i, (Mehlma

>2 WIEN

Ceny staników V Ł ł.. “ II
Centnre po 6, 8, 10 > K 9” ’ M

Przy zamówieniach Bitowych uprasza się I 
o przysłanie m iśry w ten ty  metrach : f. o- 
bjętość piersi i grzbieta podramioaami .waię-
ta , 2 objętości ki bici, 8 c ia  objętości bioder I 
4 t a  długości od miejsca podramionami d, 
kibici. Miarę należy brać po sukni.

J

Podpisana rada zawiadowcza ma zaszczyt zaprosić akcjonarjuszów

c. k. uprz. Towarzystwa kolei żelaznej Lwowsko-Czerniowiecko-Jasskiej
na odbyć się mające

w p o n i e d z i a ł e k  d. 29. kwietnia 1878
O  M O. g o d z i n i e  p r z e d  p o ł u d n i e m ,  w sali Towarzystwa inżynierów i architektów

( t r e  W i e d n i u ,  J E s c h e n b a c h g a e s e  A r .  O .J

XVII. (zwyczajne) walne zgromadzenie.
P r z e d m i o t y  o b r a d  s ą  n a s t ę p u j ą c e :

1. Sprawozdanie rady nadzorczej,
2. Sprawozdanie o ruchu na liniach austrjacko-rumuńskich w roku 1877.
3. Sprawozdanie wydziału rewizyjnego z rachunków ruchu i z  z a m k n i ę c i a  ra­

chunków za r. 1877.
4 . Wnioski rady zawiadowczej względem rozdzielenia czystego dochodu.
5. Wybór wydziału rewizyjnego.
6. Zmiana statutów.
7. Zmiana rady nadzorczej.

Ci. panowie akcjonarjusze którzy zechcą wziąć udział w Zgromadzeniu, lub też zechcą wykonać swe prawo 
głosowania stosownie do statutów, mają swoje akcje n a j d a l e j  d o  2 0 .  K w i e t n i a  M H 7 H  złożyć w cen­
tralnej kasie Towarzystwa, I. Elisabethstrasse 9, lub w banku anglo-austrjackim we Wiedniu,' w kasach zbiorowych 
Towarzystwa we L w uw ie, w galic. akcyjnym banku hipotecznym we Lwowie i w tegoż filiach w Krakowie, 
Czerniowcach 1 Tarnopolu, w banku Anglo-Austrian w Londynie lub w Banque de Roumanie w Bukareszcie, 
a to w' podwójnie sporządzanych konsygnacjach (ku czemu wydawać się będą w wymienionych Kasach b e z p ł a t n i e  
blankiety) i otrzymają wraz z potwierdzeniem, karty legitymacyjne na Walne Zgromadzenie.

W razie zastępstwa należy na odwrotnej stronie kart legitymacyjnych umieszczone pełnomocnictwo wła­
snoręcznie podpisać.

We Wiedniu dnia 27. marca 1878.

M a r l a  s a a r i a f t o w e s a .

IMe wesentlichen Lizitations und Pachtbediugnisse.
1. Der Pachtschilling ist in antizipativen Quartalsraten einzu- 

z&hlen.
2. Die Pacht Caution ist in der Hohe des halbjahiigen Paehł- 

schillings au erlegen und daruber eine notariell oder geriehtlieh le- 
gslisirte Widmungs-Urknnde auszustellen.

3. Die Kypothekar Caution ist ausdrttklich ausgeschlossen.
4. Dem Pfichter wird unter keiner Bedingung eine Pachlzins- 

Ermassigung oder ein Pachtziusnachluss zugestauden, und der Pach- 
ter verzichtet ausdriiklich anf das im §. 394 a. b. G. B. erwahnte 
Rechtsmittel wegen Verkiirzung iiber die Halfte.

5. Die Verhandlung wird m ittelst schriftlicher Oferte stattfinden, 
welche mit einem Vadium in der Hohe von 10% des angebotenen Pacht 
'*chillingsbelegtseinmtissen,die Pacbtperiode, den Pacbtgegenstand den 
Vor und Zunamen des Oferenteu sowie desssen stiludigeu Wohnsitz nnd 
len offerirteu Anboth in Ziffern nnd W orten ausgediukt enthalten sol- 
len. Die Offerten mttssen ferner die ausdrukliche Erklfirung des Offeren- 
ten enthalten, dass ihm die Lizitazions und Pachtbedingnisse genau be- 
kannt siud, und dass er sieh denselben uubedingt unterwirft. Die mit der

wniadó n.iołw  w ■ a d i  u |Aufschrift a Oterte znr Ofertverhandlung ffir die Pachtuug des May erho-
n&leiy d0 c* k ‘ DyrekeJ1 la8ÓW w Bolechowie n » J les in Siedliska* yersehene Oferteu, sind be! der galiz. k k. Forst und

Domanneu Direktion in Bolechow spfttestens bis 29. April 1878 10 Uhr 
Vormittags zu liberreichen.

6. Skarb zastrzega sobię .prawo wolnego wyborn między oferen-} 6. Das Ąerar behalt sieh die freie Wahl zwiseben den Oferenten 
tami, bez względu na wysokość ofiarowanego czynszu dzierżawnego. Vor, ohne Rucksicht auf die Hohe des offerirten Pachtschillings.

.. 7. Der Lizitationsakt ist fiir die Pachter vom Angenblicke des
oferty, zaś skarb od dnia doręczenia U w iadom ienia dzierżawcy, że eingebrachten Oferts, fUr den Pachtgeber hingegen vom Tage der Zn 
ofertę jego przyjęto, i dzierżawca zrzeka się odwołania ceny poda- ste^ un£ des Bescheides an den Pachter, dass sein Ofert angenommen
uej jakoteż terminów w §. 862 p. Q« .  cyw. postanowionych co do^'^rJ enlli®t0r?clhts£ ^ bindlichp Hffr ^ ter verzkhteh t U1m f. Rticknahme des aagebotenen Pachtschillings, sowie anf.die im 9 8b2 a. b.
P yjfi®1 -PWJ ż HlAt,3aflztę warunków można przejrzeć w ces. Q_ b. festgesetzten Terminen zur Ann&hme des Yerspreehens. Dieiibri-

Bolechowie lub w c. k. Za- gen Bedingnisse konnen hierorts, oder bei der k. k. Forstverwaltung
|iz Uszew eingesehen werden.

Dotąd wie przewyższony.

W .  M A A G E R A
c. k . wyłączn ie  uprzyw. prawdziwy, czyszczony

T r a n  z  w ą t r o b y
preparow any przez WILHELMA MAAGER we Wiedniu.

Przez pierwsze znakomitości medyczne rozbierany i jako ł a ­
tw y  do s t ra w ie n ia  także dzieciom szczególnie zalecony i ordy­
nowany, jako najczystszy, najlepszy i za najnaturalniejszy uznany 
środek*! przeciw słabościom  p ie rs i ! p łuc , s z k ro fu lo u i , o stu - 
dom  ezy rakom , w y rzu to m  n ask ó rn y m , s ła b o śc io m  g rn czu - 
łow ym , o słab ien io m  itp. i ' l » H / , k a  po 1 zł. w moim składzie 
fabrycznym : W łen , U e u m a rk t N r. 3**) lub w najznaczniejszych 
aptekach i handlach korzennych w monarchii. 3491 6 6

We L w ow ie  u J. Beisera, Z. Ruckera apt., St. Markiewi­
cza, W. Marszalkiewicza, K. Kliwowieza, K. Bałlabana, K. Krzy­
żanowskiego apt., F. Towarnickiego kup. Bochnia-. F. Reiss apt.

Fr. Popowicz, Leib Ńeumann, Dware Neumann kupcy. B udzanów : D. Jasiński 
apt. Uzorthów: L. Nos wdowa apt.. Markus Brennholz, kupiec. D rohobycz: L. Do- 
brzyuiecki, H. Blumenfeld apt. H orodenka  : M. Aksciitowicz, .1. Neuburg apt., SS. 
B. OiL-nberger, kupcy. Jaroalaw . J . Rohm apt. Jaworom : L. Lachowicz apt. Ja- 
zlowiec: H. L. tio liapper kup. J ez ie rza n y : Abr. Menasze W einbtrg kup Katusz: 
Eisig Bietionfeld, K.wa Littm ann kup. K ołom yja: Dawid Kramer, M. Boichowcr 
J. S. Friedinann, Hersch Cliayes, Sam. Hermann, St. Beiezuicki, kup. Kopyczyń- 
ce: .1. Markiewicz kup. K ostów : Markus Kamil, E. Litman, U. Engel sen., kup. 
K raków : J, Trauczyuski. W. Redyk, F. Gralowski, K. Wiszniewski apt., Jan Ja- 
niga. St. Feintuch kup. Podgórze: J. Skalski apt. Kralcowiec; Edm. K iernikapt. 
K u t t y : A lter S< kler, Leib Kahlmann, A. H. Weiscr, M. UegcMibogen kup. L u to ­
w iska: Moses Majer Scbmcrler. M iku liń ce : St. Miedlicki apt. Mościska-, S. Ei 
senberg kupiec. N adw orna: Taube Griffcl kup. N owy Sącz:  S. Lichtman kup. 
Oświęcim : J. Grzesicki apt. P rzem yśl: M Kozłowski, Sam. Baran, M. Krug, S. 
Syrop, A. Rabinowicz k .p- P rzem yślany: E. Baranowski apt. R adow ce: C. Alth, 
J. Rossignan, Decanc apt. Radymno : M. Smychowski apt R o s to k i: K. Scbeio

apt., ------  — — , --  ------ - ,- .
WeidbeTg, L. E. Weidberg kup. Sn ia tyn :  Ed. Bóhm kup. Sokal-, W. Semetkow 
ski kup. Stanisław ów : F. Stec bor. A. Beill apt., Kalman Jonas, (Jhńin Halpern, 
Noachim Halpern, Efr. Wagelsteiu kup Suczaw a:. J. Jachor apt., Beri Terker 
kup. Tarnopol: F. Jamrógiewicz apt Tarnów : I,. Cboducki a p t , H. W ittm ajer, 
W. Miildner i Sp., F. Leszczyński, Ctii-l Wolf, Ohawe Wolf kup Trembowla: 
St. Lipnicki apt. W ieliczka-, F. Bruno Mierzyński apt. W iśnicz: J. Kubickiego 
wdewa, H. Markiewicz apt.. izyd. Kanner kup. Zaleszczyki: H. Sternlieb, H. Sa­
nocki kup Załoźee: M. S. Moszczysker kup. Zbaraż: Sindel-Segal kup. Złoczów: 
Jos. Gold kup. Żuruw no  ; L. Postępski apt

W najnow szych c ia sach  n apełn ia ją  do Iró jkątnyełi llaszek n iek tó re  handle f .wyk ly  1 
nlecayarcŁony tran  i sp rzedają  takow y publiczności jak o  praw dziw y i czyszczony t r a n  i d o r -  
s c h A , w y r o b u  M a a ^ c r a .  Ażeby znpobieaz tym oszustw-nu. uprasza się  tylko te  flaszki 
jako p r a w d z i w y m  trnnem  wyrobu M aagera napełnione uw zżać, k tóre  na flaszce a ą j ą  ety­
kietę . kapslę na korku i przepis użycia z  nazw  nikiera M aager.

**) Tamże znajduje się główny skład dla austro-węgier. m onarchii bandażów 
i iDnyt-h tego rodzaju potrzeb z fabryki w Sobatfbausen, i z fabryki Sozodont, 
Hall Jt Ruekel w New-Jork.

8AY0N de GOUDRON de BERGER.
B erg era  leharshie m ydło smołowe,

nżywa się na podstawie orzeczeń i świadectw panó,v profesora dr. kawalera 
Schroff, profesora Heller, dr. Melicher ; licznych lekarzy i innych lu d z i, od 
dziewięciu lat z pewnym skutkiem  przeciw

Chorobom naskórnym  w szelkiego rodzaju, 
t u d z i e ż  p r z e c i w  k a ż d e j  n i e c z y s t o ś c i  c e r y ,

szczególnie przeciw wyrzntom naskórnym, parchom, liszajom, strupom, wy­
ciekowi tłuszczu, łupieżowi w głowic i brodzie, przeciw piegom , ostudom, 
tak  zwanej czerwoności nosa na odmrożenie, na pocenie się uóg i przeciw 
wszystkim chorobom na głowie u dzieci. Frócz tego polecić je  można jako 
środek oczyszczający skórę. Jeżeli używa się Bergera mydło dziegoipwe na 
zdrową skórę, jako zwyczajny środek do m ycia, lub do kęp ieli, udziela ta ­
kowe skórze nadzwyczajnej delikatności i św ieżości, jak ie j nie można za­
stąp ić  żadnym innym środkiem, a przytem  ochrania ciało od wszelkich cho­
rób zewnętrznych.

C en a  s z tu k i  w ra z  z p rz e p ise m  u ży c ia  39 ct.
B e rg e ra  m y d ło  sm ołow e zawiera w sobie 40prct. koncentr. dzieg­

ciu drzewnego, je s t nader starannie przyrządzone i odróżnia się w swej is to ­
cie od wszystkich innych w handlaeh sprzedawanych.

D la  u n ik n ie n ia  z łu d z e ń
Główny skład we Lw owie i dla G alicji w apt. P. M iko lascha , także 

nabyć można w ap t. Z. Ruckera we L w ow ie, k tó ra  inne Bergera preparaty 
dziegciowe utrzymuje na składzie i w apt. Mtllliuga, w K rakow ie  w apt. Stock- 
mara, w N ow ym  Sącza  u Jakubow skiego, w Tarnow ie  u Ranka i Tenczyna. 
W  Brodach  ap t. E. L iszka i E. Griinspan.

Prócz tego każda apteka może dostarczyć Bergera mydło smołowe p o  
PAnie ruwainalnej. Zlecenia do kupna hurtowego i detajlicznego uprasza się 
adresować : A potheker U .  H e li w Opawie. 1912 l i  12

T ran  BMUera, w yrabiany w« wła.snycb fabrykach na miejacn poiow u, na w ysaaeh  
1» t (N n rw a jja ) aa iw ic iy c h  i wyborowycb w alrób , ma k o l o r  n 11 u r a 1 n » u l a .  

d a w o  i ń ł t y .  amakn prayjem urgo oliwy, praw ie bca aapachu, ła tw y  do s tra w ie a ia , 
naw et, na naja labaay  aolpdek.

T ran  ten bywa w aamyeb fabrykach napełn iany do Oaaaek i opatraeuy o ryginalne- 
mi e tyk ie tam i i kapatp , je a t aatem jedynym  produktem  tego rodaajn , nie nleeajaeym  aa - 
dnemu fa łaaeretw u  lub jak ie jk o lw iek  innej m anipulacji ae a tr jn y  odpraedajacycb,' Z te ro  
w arted u  dana Jeat konaumeutom w iae lk a  g w aran c ja , otraym ajp bowiem cayaty natu ra lny  
produkt ae w iayn tk iem i praym ietam i tecan icaem i, k tnre okazały  ai^ akutecanem i w  s ła -
^oicAcH p i e r a i o w y c h  i płuc, akro iu iack , gruczołow ych osłabieniu  itp .

A ia i j  naunijć p rieaijd , k tó ry  publiczność ma do . tra n u  brunatnogo* medy­
cznie ak a tecan iejsiego . ja k  btadawo żółty, także nazw any białego ra tu n k n , polecam  de 
uw zględnienia dełącaonp do każdej daesk i rozpraw .) o tra n ie , tu d z ie i o jege  p rayrtndze  -
n iu  i fa łsaera tw ack .

O łów ny sk ład  we W iednii): Pau l E ckbnrd t, U l .  H oum arkt 7 .  Cenu flaszk i 1 z łr . 
Skład  w e  L w ow is w  apt. p. Zygm unta K uckera, w  Kołomyj i w  apt. Jana Sidorowican. 

w Tarnopola n F.. Jan rógiewicaa, w  T arnow ie n W. M Udnera i Spół., w  Uzesnowie J. 
S cb a itte r i S p ó t . , . w  Przem yślu M. K rug.. w  S tan is ław o w ie 'w  apt. F r . S te c h e r.,w  Ja ro a ła - 

iu J. Rohm apt.
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SZPBYCOWANIE
Z R O Ś L IN Y  M A TIC O  

P. CsRIMALULaT e t  C ie , Aptekarzy w Paryżu,
8, ulica Vivienne.

Przygo tow ane z liści d rzew a rosnącego w  P e ru , leczy szybko i niechybnie 
rzerzączki nstjuporczywsze 1 zasta rza łe . A pteka ( łr im n u lt et Comp. dla lek a ­
rzy, którzy m a ją  zwyczaj zapisyw ać ba lsam  kopaiw y za pom ocą klejow a- 
totłcl, p rzygotow uje pikHlki z esscncjl M atico i balsom u kopaiw y.

P igu łk i te, nie ty lko  że zaw sze sk u tk u ją  w  jak  na jk riłtszym  czasie , ale na­
w et n ie m&ją ty le  nieprzyjem nej woni ba lsam u  kopaiw y.

K ażdy flakonik  opatrzony je s t podpisem  G r l m a u l t  e t  Comp.
D la un lkn lena  licznych fa łszerstw  i naśladow nictw a żądać aby  stempieł 

rządow y Francuzki koloru niebieskiego, stósow nie do p raw a  z 26 Listopada 
1873, m a rk a  fabryczna i podpis G R IM A U L T  e t COMP. znajdow ały  a ią ria  je­
dnej etykecle.

D ostać m ożna  w  g łó w n y c h  a p te k a c h  w  P O L S C E  i  w  A U S T R T I ,

Wydawcy i właściciele: J. Dcłarzaśddi i K. Groman.

r i »u  i i  h i  i i i i u n i n i i
i r Skład we Lwowie w aptekach pp

Odpowiedziaftiy redak^r Jan Dobrzański i ybaaetj Harodowej* pod tiul m A Srerla.


